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Dziennik Zachodni Cena 0

Km«f erencja w Polskiej Misji Wojskowej w Berlinie

Polityka złej woli
W ła d ze  anglosaskie w  Niem czech

Wstrzymują ekstradycję zbrodniarzy i utrudniają powrót Westfalakow
Berlin. (PAP) W  Polskiej M isji Wojskowej w  Berlinie 

®dbyla się w  dniu 24 bra. konferencja prasowa, na której 
Pierwszy sekretarz M isji ppłk. Meller zapoznał licznie 
Zgromadzonych korespondentów zagranicznych i dzienni- 
«arzy niemieckich z szeregiem żywotnych zagadnień, po 
ruszanych przez władze polskie na terenie Niemiec.
J ^ w c a  za trzym ał się d łuże j na 
Prawie eks tradyc ji zbrodn iarzy 

. °jennych, wskazując na p rzy- 

. ładzie K o p ia  ja k  n iew łaściw ie 
Uerpretu ją  tę sprawę w ładze o- 

^upacyjne, a w  danym w ypadku  
ry ty js k i tryb u n a ł ekstradycyjny, 
'■crybimal ten został, ja k  się 

•daje, w prowadzony po to — po- 
ledział pp łk , M e lle r —  aby o- 

j r ° nca przestępcy m ógł na piśmie 
i, 7  «s inym  przem ów ieniu bronić 
^wteresów swego k lien ta , na to- 

u)ast przedstaw ic ie low i państwa, 
j lilre  żąda ekstradycji, n ie udzie- 
* . si? praw a głosu. W ładzom po l- 
kun n ic znany jest an i jeden w y - 

®*dek, w  k tó ry m  try b u n a ł za- 
w ierdz iłhy ekstradycję. F ak t ten 

notwierdza, że trybun a ! w łaściw ie 
Jci na przeszkodzie ka ran iu  prze 
'?Pcóvv wojennych.

Ochraniani« Kopfa
Mówca podał szei-eg faktów ’ , 

^.tyczących sprawy K op ia , k tó - 
icgo tożsamość nie budzi żadnych 
^strzeżeń, gdyż została o fic ja ln ie  
¿?*>ana orzeczeniem sądu angie l- 
-^g o  w  H e rfo rd  na rozpraw ia w  

,k w '
s i a n i a  sprówadżonycS z B o i- 

y^iRćłków i dokum enty, obrą- 
tQ-(S działalność Kopfa  jako ko-

wP0j,aí-:-a wywłaszczeniowego 
ą;" nie znalazły jednak uzna- 
. i., — - ■ są(j u angielskiego.

przywłaszczenia przez Kopfa  anty 
ków  i polskich dzieł sztuki. P ro ­
k u ra to r angielski ośw iadczył o f i­
c ja ln ie  na rozpraw ie, że odrzuce­
nie tego ssarzutut nastąpiło na w y ­
raźne polecenie m in is tra  Bevina.

Amerykanie stawiają 
ekstradycji

Przechodząc z kole: do sprawy 
eks tradyc ji innych zbrodniarzy 
wojennych, mówca przypom niał, 
że władze polskie już  dawno zwró 
c iły  się do. w ładz am erykańskich 
z prośbą o w ydanie tych genera­
łó w  niem ieckich, k tó rzy  pope łn ili 
n iew ą tp liw ie  najw iększą zbrodnię 
h itle row ską : zbombardowanie
W arszawy w  reku  1939 i spalenie 
je j w  roku  1Ś44.

A m erykan ie  i na tę propozycję 
odpowiedzieli odmownie. Sprawę 
tę władze polskie przedłożyły do 
rozważenia Sojuszniczej Radzie 
K o n tro li, stojąc na stanowisku, że 
przestępcy w o jenn i rauszą ponieść 
karę.

K ls d y  w rś s ą  W e s tfa ls c y  ?

k tL , 'v «P in ii 
kói«/ w*n» ł po liczkowanie P a la­
rm / *> drobne przew in ien ie . -Rów
hgM działalność K op fa  w  „T re u - 

w  Polsce uznana zo- 
\vaJ! Przez try b u n a ł za „w yk o n y - 
fiu , G Przepisów w ydanych  przez 

lera“ . Odrzucono też zarzut

"  Z miłych zagadnień poruszonych 
w trąkcie konferencji należy w y­
mienić 'śprawę powrotu Westiała- 
ków, która. Jak to zaznaczył rzecz­
n ik  m isji, nie odbywa się niestety 
bez trudności. Biurokratyczne utrud  
uienia to strefie b ry ty jsk ie j powo­
dują. opóźnienia w wysyłce trans­
portów w wyniku czego 6 tys. Wcsi- 
fataków siedzi dosłownie na w aliz­
kach w oczekiwaniu na prawo w y­
jazdu. Mówca dał wyraz przekona­
niu, że wszystkie te trudności ad­

m inistracyjne ulegną rew iz ji i  Po­
lacy z Westfalii, zgodnie ze swoim 
pragnieniem, będą mogli powrócić 
do kraju.

Specjalne zainteresowanie dzien­
nikarzy wywołała poruszona przez 
ppłk. Mellera sprawa zwrotu m ie­
nia polskiego, zrabowanego przez 
hitlerowców w Niemczech. Okazuje 
się, że dotychczas ,,opiekują się ‘ 
mieniem polskim w Niemczech in ­
stytucje sojusznicze, a z ich ram ie­
nia niemieccy zarządcy. Na skutek 
tego Polska do tej pory nie mogła

odebrać resztek gmachu swojej 
dawnej ambasady i konsulatu przy 
Kurftirstenstrasse.
, N ie załatwiono dotąd również 
sprawy zwrotu złota, zrabowanego 
więźniom polskim , w obozach kon­
centracyjnych; nawet drobnej kwe­
stii wydania maszyn drukarskich, 
stanowiących własność warszaw­
skiego „Momentu“  nie rozstrsy«- 
gnięto w  myśl żądań polskich. Ma­
szyn tych w dalszym ciągu używa 
dziennik „Tagesspiegeł“ , organ kół 
amerykańskich w Berlinie.

S P R A W A  P A LE S T Y N Y  JEST P R Z E D M IO TE M  C IĄ G ŁY C H  O B ­
R A D  M IĘ D Z Y N A R O D O W Y C H  K O M IS J I

Z IE M IA  O B IE C A N A
Rys. Gwidon Miklaszewski 

ale komu?

P r o k u r a to r  d o m a g a  s ię  s p ra ir ie d l iu je g o  i r j j r o k u

Fałsz i nienawiść wobec Polaków
kierowały Forsterem na Pomorzu

Gdańsk. (PAP) W  14 dniu rozprawy przeciwko Alberto­
wi Forsterowi, Najwyższy Trybunał Narodowy zaniknął 
postępowanie dowodowe i udzielił głosu stronom. Pierw­
szy w imieniu oskarżenia wygłosił przemówienie prok. Sie
wierski.

Na wstępie p ro ku ra to r nakreś­
l i ł  sy lw etkę oskarżonego, jako 
p o lityka  h itlerow skiego. P roku ra ­
to r s tw ie rdz ił, że podobnie ja k  vv 
okresie swej działalności po lity - 
.ecuej na terenie Gclajftsfia i Pomo­
rza, tak  i dzis ia j na ław ie  oskar­
żonych Forster na jchę tn ie j posłu­
gu je się fałszem. Oskarżony stara 
się zasłonić niewiedzą o tym , co 
się działo w  Gdańsku i na Pomo­
rzu w  czasie, gdy w ykonyw ano 
jego t. zw. po litykę  narodowościo­
wą, b ron i się zdaw kow ym i fraze­
sami, że nadużycia tak ie  przyno­
s iły  hańbę ku ltu rze  n iem ieckie j. 
N igdy jednak, w  ciągu całego 
przewodu sądowego, oskarżony 
nie zdobył się na słowo p raw dzi-
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Organiczna jedność ruchu robotniczego
k o n ie c z n o ś c ią  h is to ry c z n ą

(PAP). C en tra lny  a  
dni, „R o b o tn ik “ , ogłoś.ł '

Of-
dnii »R obotnik“ , ogios.j w
fla j -4 bm. kom u n ika t o obra- 
¡ ję jL i  uchwałach Rady Nnczel-

i i ? ,0rnu n ikat  stw ierdza m. in., że 
t'PS ^ aczelna  upow ażniła CK.W 

,,¿o utw orzen ia  w spóln ie z
jy c kom is ji: sta tu tow ej, tech 
c jj ^ -o rg a n iz a c y jn e j, i dek la ra- 
Przyw ° Wej ’ celem praktycznego 
p g ^o ^o w a n ia  zjednoczenia obu

r ci’S » a- uch v /a lila  jednom yśln ie 
c y ś c i e  po lityczne i  organiza- 
śej ,01'az p rzy ję ła  do w iadom o- 
f i  J r^ P ie n ie  z CKW  PPS ob. ob. 
■ tyg w ^czk i i H. Wachowicza. Na 
Stefa ce m -ejsca powołano ob. 
fcybtem Matuszewskiego. M ariana 
go r, f le§o i  m in is tra  K onstante - 

yy °rowskiego.
^ . . (i?dRszyrn ciągu obrad Rada 
cję, viRa PPS uchw a liła  rcżoUi- 

. k tó re j stw ierdza, że rek  
skip | ’ i .st fl!a  PFS i dla Całej po ł- 
ste rv r asy r °hot'n icżej rok iem  h i- 
?i*ków*nya>. l  o k itach w a lk i, vvy- 
t«eo °rsan izacy jnyeh  i pracy 
* r j. wa°i.'*Vy °w  a wc ze j . po 'y lu  
*boCz , rew o lucy jnych  i w ic iu 

poi,7,ach  z p ra w id ło w e j drogi 
U , a klasa robotnicza do jrza-

p <dape»dR” ś<5i-
»»rtip'® enie p PS i PPR w jedną 
ćie jj konsekwencją dośwŁut 
*»i fy /^d zyn a ro d o w e g o  i poeskie- 
*Wia(j  robotniczego, w yn ik ie m  
pddz;»j?y®h dążeń przodujących 
(»o- - w  tego ruchu  i rezu lta -

5,5 słus:
•rze
snia 
Mna

słuszność tezy po lsk ie j I kap ita lizm u  przeciwko

hej p USinf j  polityki, prow&dzo-
ÍVfU ^  Obif* njt.rH® ml í*!uvi!í nü

Y * n5-a
i okupacja potwierdzały

obie pa rtie  od c h w ili od
niepodległość!.

dew izy socjalistycznej, że jedno­
l i ty  fro n t jes t niezbędną podsta­
w ą niepodległości i rozw oju na­
rodu po lsk ego. Przejęcie w ładzy 
przez lud, przeprowadzenie re ­
fo rm  likw id u ją cych  bazę w ie lk ie  
go kap. ta lu  i obszarnictwa, re ­
fo rm  m ob ilizu jących aktywność 
robotn ików , chłopów i in te lig en ­
c ji pracującej, likw id a c ja  obcych 
agentów im peria lis tycznych ^—• 
wszystko to  by ło  m ożliwe je d y ­
nie dz ięk i ścisłemu w spółdzia ła­
n iu  obu p a r ti i robotniczych.

W spółdziałanie um oż liw iło  so­
jusz robo tn ików , chłopów O in te ­
ligen c ji p racu jące j i zm obilizo­
w a ło  s iły  całego narodu I la  od­
budowy, s tab iliza c ji i zagospoda­
row a ł! <a Z iem  Zachodnich. Stało 
się podstawą zdobycia przez P o l­
skę poważnej pozycji w  gospodar 
ce i po lityce  m iędzynarodowej.

A na liza  zdobyczy okresu jedno 
litego fro n tu  oraz zadań s to ją ­
cych przed klasą robotniczą i na­
rodem —  czytamy da le j w  rezo­
lu c ji — prowadzi do w niosku, że 
konieczne jest jeszcze ściślejsze 
zespolenie w ys iłków  _ obu odia- 
m ów klasy robotniczej. Jest ono 
m ożliwe ty lk o  w  ramach orgamcz 
ne j jedności ruchu robotniczego.

P rzypom inając umowę o jedno­
ść; działania PPS i PPR, k tó re j 
ra ty fika c ja  przez X X V I I  Kongres 
PPS oznaczała potw ierdzenie, ze 
jedność organiczna jest celem je ­
dnolitego fro n tu  —  rezolucja 
stw ierdza, że organiczne zjedno­
czenie k lasy robotn icze j w  jednej 
p a rtii jest na tu ra lną  i  przcw idzia 
ną konsekwencją jednolitego 
fron t!!.

O fensyw * międzynarodowego
Zw iązko­

w i Radzieckiem u i k ra jom  demo­
k ra c ji ludow e j przyspieszyła d o j­
rzewanie świadomości polskich 
mas robotniczych do jedności o r­
gan oz nej.

Kada Naczelna s tw ie rd z i, że 
Polska P artia  Socjalistyczna w ilie  
sie do zjednoczonej p a r ti i n a jle p ­
sze swoje s iły , wartości i tra d y ­
cje. Nowa zjednoczona pa rtia  bę­
dzie spadkobierczynią najlepszych 
tra d y c ji całego polskiego ruchu 
rebotuiczego w o lną od błędów i 
obfćążeń, lite rę  k n d yś  b v ly  p rz y ­
czyną rozbicia.

W zakończeniu rezolucja stw ier­
dza, że poiska klasa robotnicza ra­
dośnie święcić będzie dzień 1 ma­
ja — dzień międzynarodowej so­
lidarności pro letariatu i święto jed 
ności ruchu robotniczego w Pol­
sce. *
Rezolucja w sprawie wyborów 

we Włoszech stwierdza, że włoska 
klasa robotnicza i skupione dokoła 
niej siły  pokoju i  postępu odnio­
sły moralne zwycięstwo, nad skon­
centrowanym naporem im peria liz­
mu, reakcji k lerykalnej i  faszy­
stowskiej spekulacji na uczuciach 
relig ijnych narodu włoskiego.

*
Rda Naczelna PPS zatwierdziła 

w całej rozciągłości decyzję o w y­
cofaniu się Polskiej P a rtii Socja­
listycznej z COMISCO.

*
Rada Naczelna PPS wystosowała 

i pozdrowienie do bratniej Polskiej 
F a rtii Robotniczej, nieugiętej 
współbojowniczki o sprawę niepo­
dległości i wielkości narodu pol­
skiego, o odbudowę i przebudowę 
społeczną Polski, o jedność przo­
dującej klasy robotniczej,

wego potępienia, k tó re  by zdolne 
było przekonać T rybuna ł, że dziś 
potępia swą po litykę .

Przechodząc do . szczegółowego 
m ó w ie n ia  działa lności po litycz­
ne j ...Eoftfiera, .p rpku rą tpu^yyź ig r- 
dzit, że już w  samym założeniu 
jego poczynań tk w iła  zbrodnia. W 
planach po litycznych p a r ti i h it le ­
row sk ie j leżało od początku .wcie­
lenie Gdańska do R zeszy  przemo­
cą. w b rew  zobowiązaniom m ię­
dzynarodowym  oraz w b rew  in te ­
resom samej ludności Gdańska.

Przewód sądowy w ykaza ł ró w ­
nież, że na obszarze Wolneap M;a 
sta Gdańska osk. Forster, dz ia ła ­
jąc w  im ien iu  NSDAP, jeszcze 
przed wybuchem  w o jn y  dokony­
w a ł przygotowań do agresji przez 
utworzenie organ izacji zb ro jne j 
tr.w. S S -IIc im w eh ry  oraz innych 
organ izacji pa ram ilita rnych , które  
zostały następnie potajem nie u - 
zbrojone. Ponadto Forster p rzy­
gotował sam proces zaboru ziem 
polskiego Pomorza.

Celem propagandy Forstera 
było  podżeganie do wystąp ień 
przeciw  ludności po lskie j, za­
szczepianie nienaw iści rasowej i 
naw o ływ anie do m ordu. S ku tk i 
te j propagandy uw idoczn iły  się 
na jw yraźn ie j podczas tzw. „k rw a ­
w e j n iedz ie li“  w  Bydgoszczy. Jak

w ykaza ł przewód sądowy cała h i­
storia  o rzekom ych m orderstwach 
ną n iew innych • N iemcach była  
fałszem, , potrzebnym  Niemcom 
nie ty lk o  dla. sk ierow ania przeciw  
Polsce o p in ii świata, ale również 
F ors terow i do podżegania przeciw  
Polakom  n ie liczne j ludności n ie­
m ieck ie j Pomarzą-:

Charakteryzując stanowisko. For­
stera w aparacie politycznym h itle ­
rowskich. Niemiec, prok. S iewierski 
położył nacisk na fakt, żo oskarżony

skupił w  swych rękach ogromną 
władzę. Był on w  czasie okupacji 
jednocześnie gauleiterem p a rtii i  
namiestnikiem Rzeszy. Wszystko co 
się działo na terenie Gdańska i  Po­
morza leżało w  ramach zakreślone­
go przez partię programu, a wyko­
nywane było przez odległy For­
sterowi aparat adm inistracyjny. 
Nawet wystąpienia podległej H im m ­
lerow i po lic ji zaczynały się dopiero 
wówczas, gdy Forster w yraz ił na 
nie swą zgodą- ■

O f ł | i o w i c i i * i a i l i i « ś ć  o s k a r ż o n e g o

Jak Oświadcza prokurator, For­
s te r; odpowiada ' karnie za skutki 
swych bezpośrednich działań, jak i 
za następstwa swych rozporządzeń, 
zarządzeń, instrukcji, rozkazów, na­
kazów i zakazów — o ile podległe 
mu Organa wykonywały je zgodnie 
z założeniami oskarżonego w  grani­
cach wytycznych jego po lityki. 
Oskarżony odpowiada karnie rów ­
nież za działania SS i po lic ji wów­
czas, gdy działała ona w  ramach 
wytkniętych przez niego celów.

W dalszym ciągu swoich wywo­
dów prokurator zaznacza, iż prze­
wód sądowy dostarczył tak jaskra­
wych obrazów nieludzkiego postę­
powania okupanta, że chyba nie ma 
potrzeby ponownego ich odtwarza­
nia. Z całego kra ju  okupant h itle ­
rowski uczynił w ie lk i obóz koncen­
tra cy jn y—  a Alberta Forstera jed­
nym z łagerkomendantów tego 
obozu.

Najżywsza działalność Forstera

Ogólnokrajowy zjazd
Zw. Zaw. fratownikćw Biw&wych i Handlowych

Warszawa. (PAP) Dnia 24 bm. 
rozpoczęte się obrady I I  ogólnokra 
jewego zjazdu delegatów Związku 
Zawodowego Praeov/ników Han­
dlowych i Biurowych, ..zrzeszają­
cych ponad 44 tys. członków.

Na zjazd przybyli przedstawicie­
le ruchu zawodowego, pa rtii poli­
tycznych, zainteresowanych m in i­
sterstw oraz delegacje związkowe 
Czechosłowacji i Węgier. Ponadto 
depesze z życzeniami nadesłali; 
Radziecka Centrala Związku Zaw. 
Prac. Handlowych i Biurowych i 
związkowcy szwedzcy oraz liczne 
zarządy główne związków zawo­
dowych z całego kraju.

W im ieniu Kom isji Centralnej 
związków zawodowych przyw itał 
zjazd wiceprzewodniczący KCZZ,

Wodowanie nowego statku
Szczecin. (PAP). Dna 24 bm. na 

stoczni „O d ra “  w  Szczecinie od­
by ła  się uroczystość wodowania 
p ierwszego: kad łuba  dużego s ta t­
ku  towarowego „O liw a “ , napra­
wionego ze zniszczeń wojennych 
w ys iłk ie m  inżyniera, technika ; i  
robotn ika  polskiego. Statek ma 
9J..5 m długości i  13.5 m szeroko- 
ścL

poiSał Szczęśniak, który podkreślił 
m. in. znaczenie pracowników han 
d.owych i biurowych w budowa­
niu rzetelnego handlu w interesie 
najszerszych mas pracujących 

Po przemówieniu pos, Szczęśnia­
ka, uczestnicy wśród entuzjastycz­
nych oklasków i okrzyków na cześć 
jedności organicznej klasy robot­
niczej w  Polsce, uchw alili przeka­
zanie 250 tys. zł na przyszły współ 
ny dom zjednoczonej partii.

przypada pa pierwsze 3 lata oku­
pacji. Zakłada wówczas fundamen­
ty  pod swą „Yolkstum spolitik“ , 
znaczona krwawą akcją Selbst- 
schutzu, pierwsza najostrzejsza la la  
wysiedlać i rabowanie Polaków 
z ich mienia. V7 okresie tym  Forster 
stara się zatrzeć zewnętrzne zna­
miona polskości Pomorza. Okre* 
drugi Forster poświęca podstawo­
wej germanizacji ludności polskiej. 
YV tym  drugim  okresie okazja w y­
konania „m okre j roboty“  tra fia  się 
Forsterowi coraz rzadziej, ponieważ 
przeszła ona już do rąk gestapo. 
Aparat po licyjny jest już odpowie­
dnio nastawiony i działa samoczyn­
nie przy współdziałaniu całej F o r- 
sterowskiej adm inistracji.

Trzeci okres odznaczał się osła­
bieniem aktywności Forstera — za­
pewne na skutek niepowodzeń N ie­
miec na froncie i  perspektywy klę­
ski.

O najw yższy  
w y m ia r  k a ry

Każdy czyn zarzucony Forsterow i 
jest w swej istocie czynem prze­
stępczym, przewidzianym w  prawie 
karnym  powszechnym. Dla najcięż­
szych przypadkowi prześladowania 
przez okupanta ffcdności cyw ilne j 
i  znęcania się na nią przewiduje się 
karę najcięższą — karę śmierci. 
Najbardziej ludzkim  będzie wyrok, 
k tóry uwoln i ludzkość od osoby 
zbrodniarza, niegodnego miana czło 
wieka. Wszyscy pokrzywdzeni przez 
Forstera, poniechawszy swej zem­
sty, oczekują dlań wym iaru kary  
słusznej i  sprawiedliwej.

Polska weźmie udział
m Słowiańskiej Wystawie Rolniczej

Warszawa. (PAP) W dniach od 2 
do 23 maja br. odbędzie się w Pra­
dze czeskiej Słowiańska Wystawa 
Rolnicza, w które j wezmą udział 
wszystkie państwa słowiańskie. 
W j’6tawa ta będzie jedną z waż­
nych imprez w  szeregu uroczysto­
ści, związanych ze 100-letn ią rocz­
nicą „W iosny Ludów“ oraz rocz­
nicą zniesienia pańszczyzny w Cze­
chosłowacji.

Do Pragi przybędą liczne dele­
gacje i wycieczki rolników. W ra­

mach Wystawy odbędzie się rów ­
nież festiwal ludowej muzyki, śpię 
wu i tańca.

M inisterstwo Rolnictwa i Reform 
Rolnych przy współudziale M in i­
sterstwa Lasów i Związku Samo­
pomocy Chłopskiej organizuje na 
Wystawie Praskiej dział polski, 
który ma zobrazować dotychczaso­
we osiągnięcia naszego ro lnictwa 
oraz plany na przyszłość. Dział poi 
ski składać się będzie z 3 pawilo­
nów: rcprezentscylnsgo, gospodar­
czego i kulturalnego.
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Spraw dzian postępu gospodarczego Polski

Otwarcie Targów Poznańskich
Min. Minc przeciął symboliczną wstęgą

(T e le fo n e m  od s p e c ja ln e g o  ko re s p o n d e n ta )
P o z n a ń  (tel. wł.). Piękna wiosenna pogoda stanowiła 

wspaniałe tło dla uroczystości otwarcia 21 Międzynarodo­
wych Targów Poznańskich. O dbyła się ona w sobotę w auli 
Uniwersytetu Poznańskiego, przystrojonej polskimi bar­
wami narodowymi oraz sztandarami 16 państw biorących 
udział w Targach.

Na uroczystość o tw arc ia  T a r­
gów p rz y b y ł': m in is te r M cdzelew 
sk i, m in is te r D ąbrow ski, m in is te r 
Rabancwski, m in is te r Dybowski, 
m in  ster Szym anowski, m in. Le ­
chowicz, w icem in is trow ie : Szyr,
Sokorski, W id y  -W irsk i, L ip  ński,
Sekretarz generalny M SZ am ba­
sador W ierb łow sk i, prezes C LP 
D ie tr ich , prezes Banku Narodo­
wego D robn i a k, dy re k to r P ro to ­
ko łu  Dyplomatycznego G ubryno- 
w icz, delegacja gene ra lzac ji W.
P. z szefem Sztabu Generalnego 
Korczycem  na czele, Korpus D y ­
p lom atyczny: ambasadorzy Z. S.
R. R., R um un ii. Jugosław ii, Cze­
chosłowacji, posłow ie nadzw y­
cza jn i: Szwecji, F in lan d ii, S zw a j­
ca rii, B u łg a rii, Węgier, D a n ii or.az 
charge d 'a ffa ires  E g ip tu  i  C h ji.
Ponadto przedstaw icie le hand lo ­
w i Z w iązku  Radzieckiego, przed­
s taw ic ie le  hand low i ambasad: 
w łosk ie j, b ry ty js k ie j,  Stanów Z je  
dnoczonych i  F ranc ji, poselstw:
N orw eg ii, H o land ii, B e lg ii i  M e k ­
syku.

P rzybyła  ponadto delegacja fzą 
dc w  a F in la n d ii z m in is trem  T à k . 
k i,  W ęgier —  z w icem in is trem  
przem ysłu Kowaczem, Czechosło­
w a c ji —  z w icem in is trem  handlu 
zarganicznego Ld e l‘em.

Słowo wstępne w yg łos ił p rezy­
dent Poznania m gr S tan is ław  Sro 
Ka, stw ierdzając, że po zniszcze­
n iach w o jennych naród po lski w  
Ciągu niespełna 4 lâ t n ić ty ik o  ca! 
kow ic ie  zorganizował swe życie 
publiczne i  społeczne, ale w y k o ­
na ł rów nież p ierw szy etap odbu­
dowy gospodarczej. W  wyścigu 
pracy odbyw ającym  się dzis ia j w  
Potscé, poznaniacy s ta ra li Się nie 

----------------- -— -------

O f i a r y
1 rewolucji kolumbijskiei

Bogota (obśł. w ł.). W  Bogocie 
podano do wiadomości, że w  osta­
tn ie j re w o lu c ji ko lum b ijsk ie j 
1.-500 Osób znalazło śmierć, a 3.000 
osób zostaio ciężko rannych. W 
Stclicjr około 1.200 osób zostało za 
b itych  w  czasie powstania. S tra­
ty  m ateria lne  są olbrzym ie.

być ostatn im i. K to  w id z ia ł Po­
znań w  lu ty m  1945 roku, k iedy 50 
procent budynków  było  uszkodzo­
nych i  ma możność oglądania m ia 
sta dzisiaj, ten oceni w łożony w y ­
siłek. Jednym  z odcinków  odbu­
dowy są M iędzynarodowe T arg i 
Poznańskie, k tó re  m ają służyć ja ­
ko środek pośrednie j w ym iany 
handlow ej, o rien tu jący  zagranicę 
w  naszych m ożliwościach p ro d u k ­
cy jnych i  na odw rót, u m o ż liw ia ­
jący  nam zapoznanie się z osią­
gnięciam i gospodarczymi innych 
państw.

Wobec o lbrzym ich przem ian go­
spodarczych i  przejścia na gospo­
darkę planową T a rg i sta ły się 
sprawdzianem  rea lizac ji zam ie­
rzeń gospodarczych państwa. Po­
kazują one nowe w artości, ja k ie  
przynosi nasz rozw ój gospodar­
czy, stają się w  ten sposób sym ­
bolem naszej tężyzny i  n a jle p ­
szym argum entem  w  walce p rze­
ciw  obcej propagandzie, p ró b u ją ­
cej um niejszyć lub  w  ogóle nego­
wać nasze zdobycze na po lu go­
spodarczym.

Następnie prezydent Sroka po­
dziękował m in is tro w i M incow i i 
m in is tro w i odbudowy K aczorow ­
skiem u za pomoc i poparcie w  
podniesieniu z g fiizów  doszczęt­
nie spalonych w  czasie w o jn y  pa ­
w ilonów  targowych. Podziękował 
rów nież wystaw com  zagranicz­
nym  za udzia ł w  Targach 1 w y ­
stawcom k ra jo w ym  ż trzech sek­
to rów  gospodarczych za staranhą 
oprawę. W' ja ką  p rzyb ra li owóce 
pracy ludu  polskiego.

Z  ko le i w śfód grzm iących o k la ­
sków zgromadzonych w stąp i! na 
m ównicę m in is te r przem ysłu f  
handlu, H ila ry  M inc.

Po faz  d ru g i po uzyskaniu n ie ­
podległości — m ó w ił m in is te r — 
przystępujem y do o tw arc ia  M ię ­
dzynarodowych Targów  Poznań­
skich. Rząd i  całe społeczeństwo 
p rzyw iązu je  do tych  Targów  W'iel 
k ie  znaczenie i tra k tu je  je  jako 
okazję do podsum owania naszych 
osiągnięć i  ja ko  fo rm ę i skutecz­
ną drogę do rozszerzenia naszych 
stosunków hand low ych z zagra­
nicą.

M in is te r podkreś lił, że M iędzy­

narodowe T a rg i Poznańskie ńie 
są czymś oderw anym  od cało­
kszta łtu  życia gospodarczego k ra ­
ju , lecz stanow ią przegląd osią­
gn iętych wyników- i  w iążą się 
ś c iś li Z p o lity k ą  gospodarczą P o l­
ski. Patrząc pod tym  kątem w i­
dzenia, trzeba przyznać, że już  w 
Ubiegłym  roku  M TP  lep ie j ańlżeli 
wsZeikie w ykresy i s ta tys tyk i po­
kazały, ja k  szybko odbudowuje 
się nasze życie gospodarcze. Od 
ubiegłego roku  z rob iliśm y potęż­
ny  skok naprzód; przem ysł nasz 
przekroczy! poziom przedw ojen­
ny. Jest to rozw ó j nie ty lko  ilo ­
ściowy, ale 1 jakościow y, Odbu­
dowa i rozbudów'» odbywa się bo­
w iem  na bazie powstawania no­
w ych zakładów, nowych modeli 
i nowych wzorów, na bazie m o­
dern izacyjne j.

Tegoroczne T a rg i pokażą nam. 
co osiągnęliśm y na te j drodżc.

Przechodząc z ko le i do zagad­
nienia naśżych stosunków gospo­
darczych z zagranicą, m in is ter 
M inc  S tw ierdzi!, że Stosunki te 
uk łada ją  się bardzo pomyślnie. 
Przekreślona, została przedw ojen­
na p o lity k a  odcinania się od po­
tężnego sąsiada wschodniego. 
O bro ty  wzajem ne rośną, produk 
cja nasza zna jdu je  zbyt w  Z w iąż- j 
ku  Radzieckim . W  ciężkich c h w i­
lach o trzym u jem y Stamtąd bezin­
teresowną pomoc. Stosunki wza­
jem ne Opierają się na bazie ró w ­
ności. Tegoroczny udzia ł zagran i­
cy w  Targach jest szczególnie waż 
ny  yrObec zawarcia uk ładów  ze 
Zw iązk iem  Radzieckim o dosta­
wę dóbr inw estycy jnych  na sumę 
459 m ilion ów  dolarów.

Również pom yśln ie rozw ija ją  
się nasze stosunki gospodarcze z 
b ra tn ią  Czechosłowacją. Po umo-. 
wach t  czerwca ubiegłego roku 
i po sesji współpracy uczyn iliśm y 
potężny k ro k  naprzód ku z re a li­
zowaniu ścisłego sojuszu gospodar 
czego. Także z in nym i państw a­
m i typ u  dem okracji ludow e j m a­
nty ja k  najlepsze stosunki ha n ­
dlowe.

N ie Bacząc na próby rozbicia 
E uropy —  m ó w ił da le j m in is te r 
M irtę —• m usim y Stwierdzić! że ńa 
sze stosunki gospodarcze z północ, 
ną, zachodnią i  po łudn iow ą E u­
ropą ro zw ija ją  się w  sposób, k tó ­
ry  u nas n iepoko ju  nie budzi.

M in is te r wspom nia ł o d ługo le t­
n ich um owach zaw artych osta t­
nio z A ng lią . F rancją , W iocham i 
i  Holandią i  s tw ie rdz ił, że w  um o­
wach tych rząd po lski da l wyraz 
sw yrtj dążeniom do rozw ija n ia  sto 
SunkóW hand low ych Z W szystki­

m i kra jam i. Jest to n a jw ym o w ­
niejsze Zaprzeczenie śmiesznej le ­
gendy o „żelaznej k u rty n ie “ . T a r­
gi Poznańskie są na jlepszym  do­
wodem dążenia E o lsk i do p ro ­
wadzenia W ym iany hand low ej z 
całym  św iatem  pod w arunkiem , 
że odbywać się będzie Ona na Za­
sadzie równości i  poszanowania 
naszej suwerenności.

W  końcow ym  ustępie swego 
przem ówienia m in is te r M inc po­
dziękował Poznaniow i za praćę 
przy przygotow aniu  T argów  i pod 
k reś lił, że jeże li za czasów sana­
c ji Poznań i  poznaniacy nie m ie li 
poparcia w  Sferach rządowych z 
powodu swej bczkom prom isowo- 
śei w' stosunku do N iem ców i z 
powodu swego gospodarczego rca 
lizm u, to dz is ia j jest inaczej. Obec 
nie rząd ceni Boznań jako  ośrodek 
rze te lne j pracy, w ytrw a łośc i i  lo ­
ja ln e j solidarności Z państwem.

Z a u li un iw ersyteck ie j goście 
uda li się na teren Targów , gdzie 
m in . M inc  przecią ł symboliczną 
wstęgę dokonując otw arc ia  21 
M iędzynarodow ych T argów  po­
znańskich.

Hitlerowiec szefem policji
(o  robią austriackie sądy?

WIEDEŃ. (PAP) Jak donosi dzien­
n ik  „VolksW illé“ , znany przestępca 
Wojenny Maile, k tó ry  w  czasie rzą­
dów hitlerowskich k ië rowal wysÿ-

Katedra języka polskiego
na Węgrzech

Warszauia. (SAP) W ramach kon 
wencji ku ltu ra lne j polsko-węgier­
skiej rząd Węgierski ustanowił na 
uniwersytecie w Budapeszcie przy 
wydziale filozoficznym katedrę ję­
zyka i lite ra tu ry  polskiej, oraz lek­
torat języka polskiego prży un i­
wersytecie w  Debrecenie.

W najbliższej przyszłości wyje­
dz:® do Budapesztu pOlśka obśada 
katedry i lektoratu.

T rzy  kam ienice
z a w a l i ły  s ię  w  M e tz «
M etz (obśł. w ł.). W dn iu  24 brń. 

w' godzinach rannych m ia ła  m ie j­
sce w  Metżu W ielka ka tastro fa  
budowlana. T rzy  sześciopiętrowe 
kâm iënice p rzy  U licy dëS T an­
neurs niespodziewanie zaw a liły  
się, grzebiąc pod gruzam i miesz- 
kaficów. Sześć osób zostało zabi­
tych, i i  jest ciężko rannych. 5 
osób pozostało pod gruzam i.

laniem działaczy antyfaszystowską 
dó obozów koncentracyjnych m’* 
rtowany Został obecnie przez nu  ̂
sterStWć) spraw wewnętrznych _ 
czelnikiem po lic ji kryminalnej 
mieście K lagenfurt (Koryntia).

Ś le d z tw o  w  sp ra w ie  M a llego, któ'
re rozpoczęto pod presją opinii P 
blicznej, zostało nagle przerwań® 
Maile zajął ponownie swe poprz 
dnie stanowisko.

Dziennik podaje również, iż auS*_ 
riackie organy sądownicze przerw^ 
ły  śledztwo w sprawie dwóch 
nych gestapowców, Sellacka i Mom 
chera, którzy wypuszczeni zóst® 
na wolność.

Gorliwy hitlerowiec 
burmistrzem

F r a n k f u r t  (A P I). DzieW1'*  
am erykański „S tars and StrłP®* 
donosi, że obywatele m iasta Srh" 
diśchgnnind (strefa amerykańsk®
większością głosów w y b ra li R 
stanowisko bu rm is trza  znanego " 
tlerow ca i b. członka fo rm ac ji S9’ 
Franza Konrada. Należał on o 
p a r t i i h itle ro w sk ie j od f ,  1933.

K onrad ju ż  po w o jn ie  wsi a " ’ 
się rea lizacją haseł hitlerowski®^ 
otw arcie  naw o łu jąc „do przetrzU 
m ania okupacji 

___________________________

; 1 M aja — symbol jedności narodu

Odezwa do pracowników kultur? i sztuki

Potężna fala terroru
m e z ła m a ła  w łoskiego Frontu Ludowego

Rzym. (PAP). D z ienn ik i w ło ­
sk ie  w  dalszym ciągu om aw ia ją  
w y n ik i w yborów . W szystkie p i­
sma niezależne od k ie ru n ku  p o li­
tycznego, stw ierdza ją, że jedyną 
silą, k tó ra  będzie mogła p rzec iw ­
staw ić  się po lityce  chrześcijań­
sk ie j dem okracji, jes t fro n t dc- 
m okra tycznó-ludow y. Panuje po­
wszechne przekonanie, że de Ga­
speri u tw o rzy  rząd przy pomocy 
Saragata, k tó ry  nie w ysuw a żad­
nych is to tnych zastrzeżeń Wobec

Inne partie , sądząc z głosów z pra 
sy, udzia łu  w  przyszłym  rządzie 
nie wez-rilą.

*

Rzym. (PAP). Zastępca sekreta, 
rza w łosk ie j p a r ti i kom unis tycz­
nej, P ię tro  Secchia, pisze na ła ­
mach „U n ita “ :

„P a rtia  kom unistyczna nie t y l ­
ko odparła ataki, skierowane 
przeciwko n ie j ze w szystkich 
stron, ale poczyniła w ie lk ie  po^

u łtra re a kcy jn ych  tendencji, panu ¡stępy, zwiększając o k ilk a  m iiio -  
Jących w “ k ie row n ic tw ie  p a r ti i nów ilość głosów, uzyskanych w  
chrześcijańsko - dem okratycznej. I czerwcu 1946 roku.

f
120.000 pracowników państwowych

redukuje rząd francuski aby ograniczyć wydatki
P a r y ż .  (A P I,). Rząd francusk i 

postanow ił zarządzić redukcję  
130.000 pracow n ików  państwo­
wych.

O fic ja ln y  kom u n ika t w ydany 
w  te j spraw ie stw ierdza, że pod-

Masoiujj e x o d u s  
AraMe opuszczają Haifą

. Jerozolim a. (PĄP.). Rzecznik A - 
geńćji Żydow skie j W Jerozolim ie 
zakom un ikow ał, że ckoło 40 t y ­
sięcy A fab ów  przygotow uje  się 
do opuszczenia H a ify . O ddziały 
Hagariah gw ara n tu ją  swobodny 
w y jazd  w szystk im  A rabom  opu­
szczającym m iasto drogą morską.

Rzecznik dodał, że broń, złożo- 
hą przez A rabów , k tó rzy  poddali 
się po czw artkow e j b itw ie , prze­
kazano b ry ty js k im  władzom  w o j. 
śkówym . Po 15 m aja  t j.  po za­
kończeniu m andatu, broń ta przej 
dzie w  rece w ładz żydowskich.

sekretarz stanu do spraw urzę­
dów i  p racow ników  państw o­
wych, Jean B iond i o trzym a ł po­
lecenie natychm iastowego W yko­
nania rozporządzenia.

Przypuszcza się, że w kró tce  zo­
stanie rów nież zwolnionych 30.000 
pracow n ików  państwowych i ko. 
le ja rzy. Zarządzenie to jest kon ­
sekwencją przedłożonego w  s ty ­
czniu p ro jek tu , przew idującego 
ograniczenie w yda tków  państwo, 
w ych  o 10 prac.

Z a g in ę ły  
d w a  sam oloty
Wiedeń. (PAP). t>W'a samoloty 

francusk ich  W ojsk okupacyjnych 
w  A u s tr ii zag inęły w  czasie lo tu  
z L a h r do Insb rucku . Jak się przy 
puszcza, sam oloty u leg ły katastro 
fie  w  zachodnich A lpach. N ie w.a 
domo, czy na pokładzie samolo­
tów  zna jdow a li sie Dasażerowie.

K om uniśc i i socjaliści wystąp ią 
w  parlam encie z reprezentacją 
liczebnie silnie jszą, niż pOprzed. 
nio. S iły  i w ita inośc i fro n tu  ńie 
należy m ierzyć jedyn ie  wzm ocnię 
niem jego przedstaw icie lstwa w  
parlamencie. Znaczenie jego uWy 
datń ia  fa k t, że okazał się on je ­
dynym  czynn ik iem  po litycznym , 
k tó ry  po tra fią ! się oprzeć potęż ' 
ne j fa li te rro ru  po litycznego i  re ­
lig ijnego, zorganizowanego przez 
reakcję wew nętrzną i  m iędzyna­
rodową przez w ie lk i ka p ita ł i  k o ­
ściół. Pśrtię . polityczne, m ające za 
sobą tradyc je  dziesiątek ła t. istn ie 
nią, zostały, w , w yborach obec­
nych rozbite.

W k o n k lu z ji Secchia ośw iad­
czył:

„U ży jem y wsze lk ich środków 
dem okratycznych, przew idz ia­
nych przez konsty tuc ję  w  Walce 
o słuszne postu la ty  robotn ików ! 
w  walce przeciw  rz ą d o w i, 'k tó ry  
z pozoru jest parlam entarnym , a 
w  rzeczyw istości . u jaw n ia  Cechy 
absolutyzm u i to ta lizm u “ .

WARSZAWA. (PAP) Rada Związ­
ków Artystycznych ńa swym ostat­
nim pdsiedzeriiu plenarnym Uchwa­
liła  ogłosić odezWę do polskich pra­
cowników ku ltu ry  i sztuki z okazji 
zbliżającego się Święta 1 Maja.

W odezwie tej czytamy m. in.: 
„Święto 1-majóWe ma W tym  ro ­

ku vj Polsce szczególna i radosną 
Wymowę: masy pracujące Polski ma 
nifestują  to uroczystym dla siebie 
dniu swoją zdecydowaną wolę po­
głębienia i  umocnienia jedności tU-

Delegaćja fińska  
wyjecfiRła iiiE Targi

W arszawa. (PAP.). W związku 
z przyjazdem  do P o lsk i delegacji 
f iń sk ie j, m in is te r przem ysłu i han 
d lu  H ila ry  M itic  p rz y ją ł W dn iu  
2Ś brń. fń iń is tra  przem ysłu i han­
d lu  F in la n d ii p. Takki.

M in is te r .T a kk i Z łożył również 
Wizytę M in is trow i, spraw  zagra 
niczńych Ż ygp iuń to w l M odzelew­
skiemu.

Tego samego dnia prezes N a ro ­
dowego B anku Fińskiego p. TtiO. 
rn ijo ja  złoży) w izy tę  prezesowi 
Narodowego Banku Polskiego 
m in is tro w i E dw ardow i Drożnia- 
kow i.

M in is te r przem ysłu i  hand lu  
H ila ry  M in c  w yd a ł ha cześć m i­
n is tra  T a k k i Obiad w  salonach 
H ote lu  Europejskiego.

Resztę dn ia  delegacja fińska 
pośw ięciła na zwiedzanie Warsza 
w y  i  W ilanow a. W ieczorem de le : 
gacja fińska  .wraz' z przedstaw i^ 
e ie łam i M in is te rs tw a  Przem ysłu i 
H and lu  w y jecha ła  na T a rg i Poz­
nańskie.

ch il  ro bo tn icze go , a ty m  sam ym  d a l­
szego U m acn ian ia  ce fn cn to ica n ia  je ­
dnośc i Całego n a ro d u  i i i  jitgd p ra cy  
had O dbudową zn lsźczbne j przez h it  
Ić toW S kie b a rb a rz y ń s tw o  O jczyzny

reźbuś&wą demokratycznej orpa- 
Hiiud ji życia w nowym państwie.

Wydaje Się n n m rzeczą koniecz­
ną, aby w te j historycznej chw ili, 
kiedy polski pro letariat w trudzie 
wznosi zręby jasnego dotńu nasze­
go narodowego życia, pdlścy praco­
wnicy ku ltu ry  szczególnie gorąco 
zaznaczyli Swoją najściślejszą przy­
należność dó Zdyscyplinowanych Sze 
risgów budowniczych nowej Polski, 
Polski demokracji ludowej. Tę przy 
ndldżhóść tażHa.ezyrh,y najdoskona­
lej, manifestując Wraz i  masarni 
pracującymi tę samą toólę jedności 
w pracy dla narodu.

H itlerow ski zbrodniarz zamierzał 
zniweczyć polskie życie kulturalne. 
Naszym więc dzisiaj obowiązkiem, 
jako twórców wartości duchowych 
jest Usilna, Wytężona praca nad 
tym., aby wnętrze jasnego domu o j­
czyzny, wznoszone rękoma polskich 
mas pracujących, zajaśniało na no­
wo wszystkim i blaskami piękna.

Odbudowa życia kulturalnego mo­
żliwa jest jednak ty lko w warun­
kach pokojowej, pracy w  świecić. 
bldtegó też my, ludzie ku ltu ry  i 
sztuki w dniu Majowego Święta 
przede Wszystkim przyłączamy Swój 
głoś dó. bezwzględnego protestu prze 
ciii) cyńiczrtym działaniom im peria­
listycznych podżegaczy wojennych, 
rycerzy dolała i funta, śniących 
Wbrew Woli swoich narodów 6 no­
wych zyskach kosztem k rw i i  łez 
milionów, przeciw zmowie anglo­
saskich kapitalistów z Wtzórajśzymi 
oprawcom,i narodu polskiego.

Ku ltu ra  — to pokój, przeto miE 
nasze i serca są po stronie h1<!" 
pracy, po stronie demokratyczny0 ̂  
narodów malujących wolność i P®-. 
kój, po stronie ludów z lndl,rn 
ZŚRR na czele. .j

Precz z wojennymi podżegaczom'' 
Precz z jawnym i i  ukrytym i s° 

jusznikami hitleryzm u:
Niech żyje stijusz polskiego ŚW1 

ta artystycznego z masom i lud0 
w ym i!

Niech żyje Polska Demokracji 
doboej!.

3 9  W I N - o w c ó w
przed rzeszowskim sądem

osk. L lwo — »refem wÿ-RzesżóW,. (PAP). Przed Wójskó- 
wytn Sądem Rejonowym w Rze­
szowie toczy śi,ę rozprawa przeciw­
ko 39 członkom organizacji WIŃ, 
prowadzącym działalność WyWiado- 
wczo-dywersyjną W. powiatach: Rze 
śzów, Kolbuszowa, Łańcut ,1 Brzo­
zów.

Niektórzy oskarżćńi dokonywali 
napadów ńa członków; UB i MÓ 
oraz zbrojnie terroryzowali rodzi­
ny chłopskie, których synowie 
Wstąpili •-# szeregi ORMO.

Główny óskarżóriy Chm iel,by! kię 
równikiem rejonu centralnego ną

Rokowania o rozejm w Palestynie
Powołano komisję arbitrażową

N ow y Jork . (PAP) Rada Bfezpie- 
ezeńsitća powołnin specjalną ko ­
m is ję  trże th  państw, k tó iś  ma ha 
tychm iast przystąp ić dó pracy, b.g 
skłon ić A rabów  i Żydów  do roż- 
poezęeia rokow ań o roze jm  w  Pa­
lestynie.

K om is ja  składa się ż konsulów  
F ranc ji, B e lg ii i  S tanów ZjedhO- 
czóhych w  Jerozolim ie. M a Ona 
złożyć w  Radzie Bezpieczeństwa 
sprawozdanie we w torek, 27 k w ie ­
tn ia

Propozycja am erykańska powo'- 
łah ia  te j ko m is ji została przy ję ta  
8 głosami p tży  3 w strzym ujących 
się od głosowania.

Delegat żydowski oświadczył, 
że Ż ydzi żgodźą się na zaprzesta­
nie ognia, o ile  o trzym a ją  gw ara ri- 
cję, iż A rabow ie  nie narusżg ró - 
zejihu. Że swej Strony delegat a- 
rabski oświadczył, że A rabow ie 
zgódżą się na roże jtli, o ile  Żydżt 
zdftiećhają prób tw orze fti-i państ­
wa' żydowskiego

Rzeszów, 
Wiadu.

Proces trwa.

Surowe kary
za napady z bronią w ręku
Rżeśżbw (BAE). Prżed W ójśko- 

wym Sądem R e jonow ym 1 W Rzeszo 
Wie odbyła się rozprawa przeciwko 
FrńntisźkoWi Parysowi, Erarieiszko 
w i Sałkó.Wi-ofaż-. tfzem Wspólnikom 
oskarżonym ó ..Sżęfeg, napadów ż 
ż bronią w ręku dokonanych na 
tereńić poWiatu r 7,eSźoWSkiego, prze 
WdrSkiegó i kplbufezoWśfcićgo.

Dwaj główni óSkarżęńi Parys i 
Śalek by li członkami groźnej ban­
dy rabunkóWej „Mewa“ . Estry» z 
bronią W ręku rzucił się na funk- 
ćjohariuśżą MO, odbijając schwy­
tanego członka innej bandy rabun­
kowej.

Sąd skazał Parysa i Salka na ka­
rę śmierci, pozostałych oskarżonych 
na długoletnie Więzienie.

MOskwa. (PAP) — Jak donosi 
agencja Tass z. Pekinu, studenci 
pięciu uniwersytetów Chin północ­
nych Ogłosili b tra jk  protestacyjny 
przeciwko areśżtoWaniu grupy stu 
dentów, domagających się polep­
szenia warunków bytu

P p M e n t lU fS  p re s s * »

0 „ lis ta c h  że laziiyęh
Co oznacza dzisiaj pojecie 

żelazny“ ? Jest to uroczysta, bel 
względnie wiążąca gwarancja ochr 
ny peWnych praw. „

\V ten sposób nawiązuje „KU R ly 
CODZIENNY“ do ostatniego w y ""0'  
du w icem inistra Szyra, w którym 
jęcie „ lis t żelazny“  zostało zastos“ ,

odniesieniu do założycie 
słO'

wane w
nowych przedsiębiorstw przemy; 
wych sektora prywatnego.

Wprowadzenie te j instgR 
— pisze „KU R IER  C O D Z IE R ^

ci*

do p raktyk i naszej âdmiw stru­
li-c ji gospodarczej jest niewąlP 

Wie czymś tak niezwykłym  i 
jątkow ijm , że trudno nie zas ■ 
ridtcić się nad jego przyczyn0'
i skutkami. ■ ,p,

W naszym trzysektoroWym m° U 
lu  gospodarczym przedsiebiorcZ 
pryWatna znalazła, °Sran' cZ<Jr,o 
wprawdzie, ale stosunkowo ^uze,iii- 
żliWOści egzystencji i rozwoju- ^  
rho jednak niewątpliw ie. szczerN 
enuncjacji rządowych na'temat . 
gwarantowania przedśiebicircz0^^ 
prywatnej możliwości poczynam 
dłuższą metę bez jakichkolw iek . ^ 
hamowań, zarówno zagraniczna ^  
i rodzima wroga propaganda 
wmża zaufanie prywatnego Prze_ 2g- 
biorcy do tych możliwości. Nie - . 
ba dodawać, że to hamuje nor -yi
ny rozw/ój przedsiębiorczości P 
watnej, oczywiście nie bez sz- 
dla gespodarśtvza narodowego- , 

Na tę nieufność pewnych c 
ników do warunków pracy -¿i 
zakładanych ptywatnych  Pj"
siębtOrstW p rze m ys ło w ych
sze „KUR IER CODZIE**1) L ¿r
MikiśterśtWO Przemyślu 1 
dlu odpowiedziało w prolC'^¡gp 
niem tak zwanych „lis tów  i  
niich". . m  *

Ta decyzja .M in. P r /ern.y llciei 
Handlu jest dowodem w gJta 
siły naszego Rządu, stano ^  
bowiem o posunięciu, ja k 'e 
nych warunkach uważać f y  

słabość. Jest on°by za jego
wnocześnie dowodem 
go wyczucia atmosfery, w1 '¿¡at
owa całkowicie zresztą ' fl j« ' 
dnibna nieufność się roCT . RiV  
razem dowodem Zdolno* . cęW 
du do śmiałych, Szybkie , . 
wych decyzji. ¡j

Wprowadzenie w  y j j i i y
żelaznych“  — kończy •> , gai'
CODZIENNY“  — winno oj f f t y 
mocniejszym argum eT > C  
zwalczamu legendy 0 pfU
cjach likw idowania sek ta 
w atnego. Ten argum en 
przekonywający, że wo ¿gOi0
żadna k o n t r  propaganda
się nie jest w staiiia-

a)*'.
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Polskie rowery 
no holenderskich szosach

(Reportaż lułasnp „Dziennika Zachodniego“)
Oprowadzający nas pracownik 
anstwowej Fabryki Rowerów „B ał 

ys“ w  W irku  zatrzymał się przed 
■koma wiszącymi ramami rowe- 

°Wymi. Spojrzał na, przyczepione 
'• każdej z nich karteczki, 

t w I'fumer ósmy... numer ósmy... 
ak, to Napierała.
Popatrzyłem na niego z lekkim  

Niepokojem. Niedobrze jest bowiem, 
ktoś mówi sam do siebie, ’ ale 

Sorzej jeszcze, jak  mówi nie bar- 
020 zrozumiale.
, '7  Wiem o czym Pan myśli — u- 
sĄięchnął się robotnik — ale, w i-  
ózi Pan, te ramy robione są specjal- 

dla polskich kolarzy, którzy star 
tówać będą w  w ie lk im  wyścigu 
’warszawa — Praga — Warszawa w 
óNiu i  maja. Kolarze są; różnego 
^prostu, robimy więc im  odpowie- 
ani° dopasowane ramy. Rama, o- 
*haczona numerem ósmym, należy 

, roweru Napierały.

Powojenny rozgsrinsi
Kiedy w  grudniu ubiegłego roku 

postanowiono, że w  W irku  ma po­

wstać fabryka rowerów’, robotnicy 
i, kierownicy, k tó rzy  przyszli na 
miejsce .swej przyszłej pracy, zastali 
rumowiska, gruzy, słowem powojen­
ny w najwyższym stopniu rozgar­
diasz. Części jakichś maszyn, trochę 
drutu ™ tó wszystko, co pozostawili 
Niemcy w  ocalałej od , zniszczenia 
hali, będącej w ytwórnią silników' 
samolotowych i czołgowych

Dziś w  hali te j produkuje się k i l­
kaset rowerów dziennie. N im  jed­
nak doszło. do obecnego stanu rze­
czy robotnicy pracowali niejedno­
krotn ie do godziny drugiej w nocy, 
nie uznawali .świąt: ani niedziel. Po­
czątkowa ich. praca ...była o ty le  Ur 
trudhiona, że nie re k ru to w a li, się 
oni z fachowców. Zapał zastępował 
kwalifikacje. Obecnie i ta trudność 
została , usunięta.

He p i t i l i i l ip ü f  kupować u obcych
— Jaka jest cena roweru?;--'-.py­

tam y, kierownika montowni, p. Pio­
trowskiego, znąnegó niegdyś ' :ko - 
larza.

— Około 11. tysięcy złotych. Dam­
skie śą nieco droższe.

— A  wyścigowe?
— Oczywiście jeszcze droższe. Na 

razie nie prowadzimy produkcji se­
ry jne j. Nastąpi to jednak w najb liż 
szej przyszłości.

j — Czy sprowadzacie jakieś części 
i z zagranicy?
j — A ni jedpej:-wkrętki. Wszystkie

części ro b ione  są. z po lsk ie g o  m a te­
r ia łu .  O pony, szp rych y , p rze k ła d n ie  
-r-. s łow em  w szys tko  p ro duko w ane  
je s t u  nós i  n ie  p o trz e b u je m y  k u ­
pow ać u obcych.

—  A  torpeda?
—  T ych  dostarczą nam  C eg ie lsk i 2 

P ozna n ia . N ig d y  p rzed te m  n ie  b y ły  
one w y ra b ia n e  w Polsce. N iech  n ik t  
n ie  sądzi, że ro w e r nasz us tę p u je  
W c z y m k o lw ie k  zagran icznem u. 
P rze ko n a m y się o ty m  ju ż  w : n ie ­
dz ie lę  podczas w yśc igu  w  W arsza ­
w ie . Z resztą ; znam  Się dobrze  ną

Przodownicy pracy na codzień

H ę lic i 11/ r ę l ię
G ó rn ik  m usi m ięć wyczucie 

"  swojej pracy —  m ów i nam Ry 
Dreszer przodujący rębacz 

^9Palni „K a to w ice “ , k tó ry  na 
Chodniku „w y ra b ia “  347 procent. 
: W  kop a ln i z każdej strony 

^ y h ą  na górn ika kalectwo, albo 
3 śmierć — ciągnie da le j. Toteż 
dobry gó rn ik  musi mieć wyczucie 
^g o  niebezpieczeństwa i dobry 
Sórnik zawsze wyczuje, k iedy mu 
Coś grozi. A  potem trzeba czuć 
3®ni węgiel, w iedzieć ja k  się do 
diego zabrać. W tedy dopiero mo- 

dobrze robić.
toreszŁr pochodź? z W etoowca 

^ K a t o w ic a m i  i jes t górn ik iem  
tal? jego ojciec. L iczy sobie do

nauczył i chw alić  Boga, ja k  25 ła t 
robię w  kopalniach zawsze m: się 
udało wym igać od nieszczęścia. _

—  A  ja k  pan doszedł do sw o je j 
normy?

— To nie jest znowu tak ie  c ię­
żkie, ino trzeba m ieć w  robocie 
dobry obrachunek, 110 i  dobrego 
pomocnika, ja k  ten tu  m ó j —- mó 
w i wskazując na stojącego obok 
Józefa Maciejnego.

M łody, 26 le tn i gó rn ik  M ac ie j- 
ny pochodzi z Żywca i do roku  
1946 nie m ia ł z gó rn ic tw em , nic 
wspólnego. Dopiero dwa la ta  te 
mu, poszukując pracy przywędro 
w a ł do K atow ic, np. i u tk n ą ł już  
na dobre w  kopaln i.

R— No i\w id a ć  iaz-ie....
—  M ia łaby  ino n ie  iść. D a łbym  

ja  m u — m ów i śm iejąc się głośno 
Dreszer.

Obaj górnicy, śm ieją się spoglą 
dając na siebie przez chw ilę . W i,  
dać, że stanow ią zgraną parę, w ię 
cej nawet —  stanowią jedność. Rę 
bacz Dreszer i jego pom ocnik 
M acie jny.

;- r■ A  jak , tam  sprawy fa m il i j ­
ne?

—  Nie można narzekać. M am  
żonę, mam 16-le tn ią  córkę, no i 
gołębie...

—  To pan gołębiarz?
- -  A  jakże! U  m nie 13 par go łę­

bi, a samych rasowych. B ra ły  już 
udzia ł w  rozm aitych konkursach 
i  dobrze się spisały, P rzy la tyw a ły  
naw et z B ia łegostoku do domu. A  
teraz to z n im i pojadę na morze 
—  m ów i Dreszer z dumą i uśm ie­
cha się znowu.

Szczęśliwy jes t ten górn ik. Ma 
żonę, córkę, gołębie i  pracę, k tó rą  
„w yczuw a“  i kocha. Czegóż po­
trzeba m u w ięcej? (K A B E )

maszynach i ich wartości, i  — ęo 
tu dużo gadać —  Dania, Holandia 
i  Belgia ln ie  kupowałyby tandety, 
a przecież sprowadzają części od 
nas.

Zagraniczna klientela
Dowiadujemy; się, że Holandia, 

przeznacza własne maszyny na eks­
port, im portując polskie. Pozorny 
ten paradoks polega na tym, że pol­
ski m ateriał jest tańązy dd holen­
derskiego i  nim zśspokąja się po­
trzeby wewnętrznego rynku. Roz­
mowę naszą przerywa dzwonek.
Wprost na nas pędzi na rowerze je ­
den z pracowników i tuż przed na­
m i zręcznie hamuje. .

— - Dobra jest! — woła wesoło.
Rower wypróbowany. Za chwilę 

zniesiony zostanie do ólbrzypriegó 
magazynu, mieszczącego się >v. pod­
ziemiach hali, ą  zbudowanego! przed 
trzema miesiącami.

W jednym z kątów hali buchnął 
jasny plomi.eii. To spawacz przystą­
p ił'd o  swej codziennej pracy. Dal­
sze koleje narodzin roweru: są k ró t­
kie. Rama przechodzi w ręce robot­
nic, zostaje; szybko oczyszczona 
szklistym papierem, następnie przy 
obleka się w srebrzystą polewę n i­
klu . Tak wystrojona wędruje dalej 
wzdłuż hali, otrżjuhając na każdym 
postoju coraz to inne dodatki; kie­
rownicę, pedały, kola, przekładnie, 
hamulce, dzwonek, siodełko, wszyst­
ko nowe, wszystko doskonałe że, 
ja k , to Się popularnie mówi „ pro­
szę siadać!“ 1

Kymcwne spojrzenie
Gala ta praca odbywa się równie 

cicho jak ' szybko. N ik t na nikogo 
nie krzyczy, nie popędza, każdy, wie 
co ma robić i każdy dobrze wyko­
nuje swą pracę —  porządek cieszy 
się tu  specjalnymi względami.

Wychodzimy na dziedziniec. Ład­
ne, dobrze utrzymane dróżki, poob- 
sadzane zieleniejącymi się już drzew 
kam i przyjemne czynią wrażenie.
Tym przyjemniejsze, że opodal, jak  
gdyby dla kontrastu, w idnieją je ­
szcze ru iny  zburzonych hal, które 
czekają na odbudowę.

Portier, otwierający nam bramę, W  państwowej fabryce row erów  „B a łty k “  w  W irk u  w re  praca. Na 
patrzy na nas wymownie: zdjęciach: (u góry) montaż w yścigow ych maszyn, (w  środku) dam -

T . . , skie row ery  w  osta tn im  stad ium  budowy, (u dołu) gotowe maszyny
-  I  do nich £ię wnet weźmiemy. turystyczne przed zmagazynowaniem.

T. SROKA. po t. ..D ziennik Zachodni“  Cz. D atka , K a tow ice

Dereli 84. aur tu n

Filozofia w teorii i praktyce

Ryszard Dreszer

v „ .t'0 la t, z czego 35 ia t prze- 
^ ° W a ł w  kopalniach,

Jęjj. dwadzieścia dwa la ta  ro b i­
ła* rtna . »Em inencji“  a od trzech 

^dop ie ro  tu  na „K a tow icach “ . 
Wj- . . 1 iest najlepszym  w  naszym 
y j^ łz a w o d n ic tw ie  pracy —  m ó. 
tn0^ . Usrniechem obecny przy roz- 

- -  a i  ^ y rek to r kopaln i, 
bas ^ ' te^ m ia łem  szkołę! B y ł u, 
sla-w t .” ®m inencj i ‘ n ie ja k i B ole. 
ha f i l  L ipow icz, najlepszy gó rn ik  

Ten to dopiero um ia ł 
Wy? - A. ja k ; m ia ł obrachunek i 
którvUc*®-" Czuł każdy wypadek. 
^  y Niiał być. Tom się przy n im

Józef Maciejny
Rysował Janusz Ł o n ick i

I —  I  ja k  się za te dwa la ta  w yro 
b i ł —  m ów i z uszanowaniem D re ­
szer. —  D obry z niego pomocnik...

M ac ie jny  uśmiecha się szeroko, 
zadowolony z  pochwały.

—  To znaczy rozum iecie się 
w zajem nie dobrze? —  zapytu je ­
my.
. —  A  no rozum iem y się. I  tak. 
być musi. D obry pom ocnik m usi 
um ieć czy tać w  m yślach, żeby się 
robota nie targała. Każda chw ila  
to jest większe wydobycie i w ię ­
ksza norma, no i  wyższy zarobek. 
Toteż robota m usi iść ręka w  rękę 
— całą parą...

Nowe wydawnictwa Sp. Wyd, „Książka
^ f iń s k ią i — Kazi mi er z  — O klasycz- 
ac rpm antycznośei. W iesław. -
• Jan ina K u lczycka  - Sa-
ych bllote:tea P isarzy d o lsk ich  i 
zyi».,112 30 pod red. Kazim ierza 
«U h s tr * 358 +  x v m > a  150.— 
tyk ,, n Peter — Przygody na 
Zek;ads tr - 3®0, z! S8C,

AntoniegoZygprti1 A n ton iego  Pańskiego. 
erawv na A rk ty k u “  — to  dzie je 
5 Br» .Podbiegunowej i  c iekaw y 
' b k ó w Zyć w  k ra ju  Eskimosów 
*ia » „ ^ P e d y c j i  naukow ej, jak-ą
r2Vh ySłała w r> 1907" 
lą K onstan ty  — K onsty-
» F rancusk ie j (B ib lio -
tóty eszenia P ra w n ikó w  Demo- 
112 Si i  P°d red. St. E hrlicha),

£•*»
ZI 300."

»ę Qr, zaw iera obszerną przeci­
ek* si-°ra p ro f. G rzybowskiego, 
tle j y0nsty tu c ji  R epu b lik i F rari- 
stytun- 19 k w ie tn ia  1946 r. oraz 

^ eP u b lik i F rancusk ie j z 
!króoin *^46 r. Przedm owa da je  

e obraz ro zw o ju  k o n s ty tu ­

cy jnego F ra n c ji od pierw szej ko n ­
s ty tu c ji 1789 r. po szesnastą z ^o ie i, 
stanowiącą tem at om aw ianej broszu­
ry , rów noleg le nakreśla Unię ¡[? nł 
ju  u s tro ju  F ra n c ji na przestrzeni 
tych  157 ia t obszernie analizu jąc sy­
tuac ję  us tro jow ą  i  po lityczną la 
1934—1946.

G a jdar A rkad iusz — Los
powieść d la m łodzieży, *9"V i>
220.—. Tłum aczenie z rosyjskiego He- 
leny  B ob ińsk ie j. Ilu s tro w a ł Zdzistaw

Hy, iho1sCdiobcsza“  -  to  dzieje chłopca
pozostawionego bez op ieki, k̂ 1 
sta je się w  ręce szantażystów i  szko­
dn ików , w alczy z n im i i 
zwycięsko, b y  stanąć w  szeregach i 
dzi w alczących o dobro ojczyzny.

R udn ick i A d o lf. — Żołn ierze. S tr. 
166. Z !. 280. — W spom nienia re k ru c ­
k ie , ilu s tru ją ce  bolesny często Pr ° <:j;s 
przekształcania się cyw ila  w z0.£h ’£" 
rza. P rzedwojenne w ydan ie  ksiąza- 
p rzy ję te  zostało niechętn ie przea o ii-  
c.iains op in ię  w ojskow ą.

L o n d y n ,  w  kw ie tn iu .

M o ja  śliczna sekre tarka o n ie ­
bieskich oczach m ilczała tak  d łu ­
go, iż przypuszczałem, że coś nie 
jest w  porządku. M usiałem  się 
zapytać:

„Ja  się ty lk o  zastanawiam“  — 
odpowiedziała.

„N ad czym?“
„N ad filo zo fią  w  ogóie i  w  szcze 

gole“  —  odpowiedziała szybko.
„N ie  w iedziałem , że w  wolnych

(Od specjalnego korespondenta „Dziennika Zachodniego“)
chw ilach s tud iu je  pani filo zo fię “ . 
W głosie m oim  b y ł cień podziwu. 
Wobec tego, że jest sprytna, zau­
ważyła to natychm iast.

„W idz i pan. czytałam  relację 
ze sprawy profesora Joada, k tó ry  
s tara ł Się przejechać na gapę z 
Londynu do Exeter. Został p rz y ­
łapany i  sąd skazał go na g rz y w ­
nę“  —  powiedziała.

Eklektyzm a jazda bez biletu
„ A  tera® czytałam  gdzieś, że 

w  c h w ili obecnej profesor Joad 
jest na jw yb itn ie jszym  filozofem  
eklektycznym  W ie lk ie j B ry ta n ii. 
M yśla łam , że pow in ien być ja k iś  
związek m iędzy eklektyzm em  i 
jazdą bez b ile tu . W ierzę, że rze­
czy tego rodzaju m ają zawsze ja ­
kąś łączność“ .

Zajrza łem  do encyklopedii.
„T u ta j jest w yraźn ie  podane, 

że ek łek tycy  w yb ie ra ją  z każdej 
szkoły te do k tryn y , k tó re  im  od­
pow iadają. Następnie Jpst również 
zaznaczone, że nie są skrępowani 
żadnym ścisłym  systemem w  spra 
wach op in ii i  p rak tyk i* '.

„O tóż to “ ! —  stw ie rdz iła  moja 
sekretarka. — „T o  tłum aczy, d la ­
czego stara ł się nabrać ko le j. N ie 
chcia ł być skrępow any żadnym 
systemem w  sprawach p ra k tycz ­
nych. A le . przychodzi m i w łaśnie 
na m yśl, że ko le j jest obecnie u - 
państwowiona. Zastanawiam  się. 
czy fa k t ten m ia ł ja k ik o lw ie k  
w p ływ  na profesora“ .

N iebieskie oczy m oje j sekre­
ta rk i pa trzy ły  w  skup ien iu  w  
przestrzeń. W idziałem , iż odda­
wała się jednem u ze swych sezo­
nowych w y s iłk ó w  głębokiego m y­
ślenia.

„W ie  pan co“  —  pow iedziała 
nagle — „m yślę, że w  ty m  jest

coś w ięcej, n iżby się mogło w y ­
dawać na pierwszy rzu t oka“ .

„O tóż, profesor Joad, kom enta­
to r rad ia  b ry ty jsk iego, f i la r  za­
chodniego sposobu życia, ek lek- 
tyk , an tym a teria lis ta  jest, ja k  m i 
m ówiono, człow iekiem , k tó ry  napi 
sal całą masę książek o m o ra l­
ności, etyce, re lig ii i td „  i t d . . .

P rzed s taw ic ie l 
trze c ie g o  k ie ru n k u

„Przypuszczam, że można by go 
nazwać w y b itn y m  przedstaw icie­
lce „trzeciego k ie ru n k u “ , k ie ru n ­
ku  pośredniego w  f ilo z o fii“ .

„W yda je  się, iż w yb ra ł trzeci 
k ie run ek  do E xete r“  —  dodałem 
raczej zadowolony sam z siebie.

„Pan jes t cudow ny“  — pow ie­
działa m oja sekretarka. „N igdy 
bym  sama na to nie wpad ła“  Pa­
trz y ła  na m nie sw ym i w ie lk im i, 
n ieb iesk im i oczyma w  sposób ra ­
czej żenujący.

„P ro feso r Joad i  jego p rz y ja ­
ciele stale k ry ty k u ją  m ateria lizm , 
u trzym ując, że hasło: cel uświęca 
środk i —  prow adzi do zatracenia 
duchowego. Jak  on może w yg ła ­
szać tego rodza ju  zdania i oszu­
k iw ać upaństw ow ione kpleje? 
Czyż nie osłabia to n ic ¡* n ic jegó 
pozycji moralnej?"

Powiedziałem , że m oim  zda­
niem, tak. Następnie dodałem, że 
ludzie, k tó rzy  m ów ią o celach i 
środkach, zw ykle  s tara ją  się sto­
sować do innych u top ijne  w zory 
zachowania, k tóre by z łam ały ich 
życie pryw atne , na raz iły  ich na 
u tra tę  wolności i  prawdopodobnie 
nawet życia, gdyby przez chw ilę  
p róbow a li sami się do n ich  zasto­
sować. Dodałem, coraz bardzie j 
dając się unieść tem atow i pod 
pe łnym  podziwu spojrzeniem  m o­
je j ładne j sekre ta rk i, iż jest to 
zarzut tan i i  bez najmniejszego 
znaczenia, gdyż sposoby i  cel w 
każdym  w ypadku są częścią te j 
samej rzeczy.

M oja  sekretarka złożyła ręce i 
słuchała z namaszczeniem. Od 
czasu do czasu k iw a ła  potakująco 
głową.

„Przypuszczam, że pan ma ra ­
cję“  —  powiedziała. —  „A le  w  
tym  w ypadku profesor Joad i  in ­
n i ek łektycy, m istycy, idea liści i 
egzystencjonaliści muszą być w  
w ie lu  w ypadkach zw yk łą  bandą 
nabicraczy“ .

M o ra liśc i Zach o d u
Zastanaw iała się przez chw ilę.
To jest przecież okropne“  — 

m ów iła  da le j. — „Pomyśleć, że 
wszyscy profesorow ie w  W ie lk ie j 
B ry ta n ii i  Am eryce op ierają swe 
stanowisko zajęte w'obec Polski i  
innych  państw  tego rodzaju, na 
całej te j bazgranin ie o m ora lno­
ści, celu i  środkach i  wartościach 
duchowych. P rzyjrzeć się im  b l i ­
żej — i ma się do czynięnia z t łu ­
stym , broda tym  jegomościem, k tó  
ry  jedzie do Exeter bez biletu . 
B yć może, że udawał się nawet 
do katod ry  w  E xeter“ .

M oja  sekre tarka coraz bardzie j

podniecona i  niezadowolona z pr« 
fesora Joada, m ów iła  da le j: „T o  
wszystko razem jest przecież w ie ­
ru tn y m  kłam stw em . Wszyscy c l 
ludzie nie są byn a jm n ie j lepsi od 
innych. Obala to zaufanie, ja k ie  
przez całe życie m ia łam  do f i lo ­
zofów“  — dodała ze sm utkiem .

Następnie rozm aw ia liśm y przez 
chw ilę  o sprawach in te le k tu a l­
nych. Zaznaczyłem, że Jean Pau l '  
Sartre  napisał sztukę o to rtu rach ; 
k tó rych  większość odbywa się na 
scenie. Jest to wspaniała egzy- 
stencjonalna sztuka. M oja sekre­
ta rka  uśmiechnęła się i  powiedzi« 
ła, że czytała o sztuce w ys taw io ­
nej w  Paryżu. Podczas jedne j ze 
scen dialog m iędzy bohaterem  i  
bohaterką odbywa się pod ko łd rą , 
w  łóżku.

„T ra d y c y jn i filo zo fow ie  i  m ora­
liśc i Zachodu są naprawdę w  
smętnej fo rm ie “  — stw ie rdz iła  n® 
zakończenie. —  Dlaczego nie m ie ­
libyśm y napisać do Polski i  po­
wiedzieć, że to wszystko razem 
jest oszukaństwem?“

Wobec tego — n a p isa liśm y ,.
Derek K a rtu n

Polonica czechosłowackie
WARSZAWA. (PAP) W KładuiS 

otwarta została wystawa art. mai. 
Jarosława Paura. V/ystawa zatoie- 
ra w idoki powojennej Warszawy. 
Jest to dorobek artysty z czasu je­
go pobytu w Polsce.

Wydawnictwo „Verbum “  w  Ko­
szycach wydało powieść Hanny 
Malewskiej pt. „Kamienie Wołać 
będą“  w przekładzie S. Koperdo- 
na.

Nakładem wyd. im. św. Wojcie­
cha ukazały się powieści E. Szel- 
burg-Zarembiny — „W ędrówka
Joanny“  i „ Ludzie z wosku“  w 
przekładzie Babiakpwej-Bajowej.
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ZJEDNO CZENIE F A B R Y K  M A S Z Y N  
5 SPRZĘTO GÓRNICZEGO W  B Y T O M IU

D o s z u k u j e

inżyn iera
t  akadem ickim  wykształceniem , na stanow i­
sko głównego Inżyniera budowlanego. Z g ło ­
szenia pisemne z podaniem życiorysu p rz y j­
m uje D yrekc ja  w  B ytom iu , ui. P arkow a 2,

1674

K O Ñ K V n S
I. Starostwo Powiatowe Strzeleckie. Dział Sa­

morządowy w  Strzelcach Opolskich. Woje­
wództwo Śląsko-Dąbrowskie, przyjmie na 
stanowisko referenta podatkowego, a równo- 
czeinie zastępcy inspektora samorządowego 
kandydata posiadającego przynajmniej śre­
dnie wykształcenie % dłofeszą praktyką samo­
rządową na tym albo podobnym stanowisku. 
1)3 stanowiska tego przyw iązana są pobory 
służbowe Wg g rupy  V IH  —  V I I  uposażenia 
p racow ników  samorządowych w raz ż p rzy­
s ługującym i dodatkam i. M ieszkanie złożone 
z 2 pokoi i kuchn i ze św ia tłem  elektrycznym , 
gazom 1 wodociągiem w  stanie dobrym  dd 
dyspozycji kandydata jako  m ieszkanie służ­
bowe.

r. Ha stanowisko technika dróg samorządowych 
S uposażeniem wg. g ru py  IX  —  V I I I  uposa­
żenia pracow n ików  samorządowych w  zależ-, 
ności od k w a lif ik a c ji i la t służby, z w sze lk im i 
p rzys ługu jącym i dodatkam i p lus rycż ttlt diet, 

8, Ńa 4 stanowiska Sekretarzy gm innych z upo­
sażeniem wg. g rupy IX  —  V I I  p racow ników  
samorządowych z w sze lk im i dodatkam i vr za­
leżności od k w a lif ik a c ji i  la t  służby.

Stanow iska powyższe są do objęcia na tych­
m iast. Należycie udokum entowane podania w raz 
z życiorysem kierow ać należy pod w yże j w y m ie ­
n ionym  adresem w  te rm in ie  14-dniowym  oc1 
Chw ili ogłoszenia tego konkursu.

Starosta Powiatowy 
<N o w a k )

1729 Przewodniczący Wydziału Powiatowego

KtJSST KIEROWCÓW 
SAMOCHODOWYCH

Tadeusz Jankow ski, K a ­
tow ice . Plac W o lfto ic l », 
te le fon  323-35, W pisy na 
nowy kurs codzienni« 
od ś~ -łi. ¡729

D LA P. T . URZĘDÓW  
I  S Z P IT A L I!!!

WYCIERACZKI
KOKOSOWE
o dow olnych w ym ia ­
rach 1 gumę p rie śc ie fa - 
diów ą ooleea F -tn * J 
SIWE O KI, K ra kó w . Sia 
rowM Ina SI, té l. 579-72.

tea»

W «)«* p * « * d t

ZJEDNOCZENIE F a b ryk  
Cementu it .  P. W ydzia ł Eks
portow y, Sosnowiec 3 M a­
ja  22 poszukuje od zaraz 
hańdlowca ż. p ra k tyka  oraz 
i i  Znajomością języków  ob 
cyäh (angie lski konieczny).

2524d

K IE R O W N IK A  sklepu z 
branży rżeśńieZO * w ę d li­
n ia rsk ie j. s iłę p ierwszorzę­
dną z... d ługo le tn ią  p ra k ty ­
ką, poszukują Warszawskie 
Z ak łady Mięsne, Chorzów, 
u l. W olności 4-0. Potrzebna 
kaucja , w a ru n k i do omó­
w ien ia , <90Tg

POMÓC domowa tla, stale 
potrzebna. W iadomość K a­
tow ice, u l. Daszyńskiego ' 3, 
'Swiatlosila, Sklep. 48301

POSZUKUJĘ dobrych  cze­
ladn ików  k ra w ie ck ich  na 
duże sztuk i. M ysłow ice S y ­
nek 17. C ieślik, 4i3Sg

p o k o j ó w k a  w  starszym 
w ieku  do pensjonatu w  So­
potach lub  do sam otnej in ­
te ligentne) osoby jak® go­
spodyni Obejmie posadę od 
1Í m aja. Pisz Anna, K a ­
m ien ica SIO poW, B ielsko.

2578d

S PE C JALISTA w yro b u  r y ­
bnego. W ędzarni, m a lyn a - 
tów . k ilk u le tn ia  p rak tyka , 
posiadam św iadectwa. Ta- 
kób  Dziuba, Cieszyn Men­
nicza Sil, 2599«

K SIĘG O W A B ILA N S 18TK A
poszukuj« pracy. O fe rty
D z ienn ik  Zachodni B ytom  
pod n r  „498“ . 4»12g

K IE R O W N IC TW O  pensjo­
natu. Domu Dziecka, domu 
w ypoezynko Węgra prew en­
to rium , obejm ie u-oba rU-
fynOWśna. póiefitma, k t t l t t ł-  
ra ina. O fe rty  z podaniem 
w aru nków  D z ienn ik  Zacho 
d ii i B y tom  pód „43“ . 4S45g

C U K IE R N IK  - kàrm eiàrz, 
labo ran t z p rak tyką , Z re ­
fe renc jam i po trzebny. OÎ. 
..PÄR“  POZnań, Rata jcza­
ka 7 pód „4.307". 2SSed

RETUSZE AZ Y Zdolni, por- 
treeiśći na Stałą pracę po­
szukiw an i. „S tu d io "  Po­
znań, S iem iradzkiego Ja.

S585d

FR Y ZJE R K A  ru tynow ana, 
znająca rozjaśn ian ie  i  fa r ­
bowanie w łosów  pbtrzebfta 
od zaraz. C ieplice, Dom 
Z d ro jo w y  sana to rium . Wta 
óildWUUt A ndrecka Leoka­
dia. S583d

M IS TR Z rzeźniczo - w ę d li­
n ia rsk i posiada kw a lif ik a c je  
w  k ie ro w n ic tw ie  Spółdzie l­
n i Rzeźniczej, dłuższa p rak 
tyka . poszukuje pracy. O l. 
C zy te ln ik  K atow ice  ood 
„4113“ . 4S47g

R Ż E Z B IA K Z  w  drzew ie i 
kam ien iu , zdo lny pośziiku- 
ie  pracy. O fe rty  c z y te ln ik  
K atow ice  pod „ftzeźb ia rż ".

4943»

K a p * *

K U P IM Y  prasę dó W yci­
skania soków Z OWOCÓW 
uraz piec gazowy w raz z 
fo rm am i dó w yp ieku  w a fli, 
szczegółowe o fe rty  prosim y 
składać p a p  K a tow ice  .la­
na 11 pod „ X “  34J6d

ŁO ŻY SK A  ku lkow e , ro lk o ­
we. kupuje-sprzedaje  B iu ­
ro  Techniczno -  Handlowe, 
Warszawa. M arszałkowska 
159. 5456d

PRACOW NICA domowa z 
sam odzie lnym  gotowaniem  
poszukiwana. O fe rty : Dzień 
n ik  Zachodni Jelenia Góra 
pod ,,P iln e " . ŻS6M

FRYZJER m ęski może się 
zgłosić. Chorzów, Jag ie iloń 
ska la , K áne rt. 438śg

R A D IO A P A R A T Y , g łośn ik) 
lam oy ku p u je  K u ku lsk i, 
K atow ice. 3 M aja 20- SSSOd

M A S ZY N Y  do szycia g łów  
k i ku p u je  K u ku lsk i. K a to­
w ice. 3 Mata 20. 2S59d

ABSO LW ENTA Szkoły Prze 
m yślow e j D rzew ne] na k ie ­
ro w n ika  s to la rn i nà tychm . 
p rzy jm ie m y . Spółka In ż y ­
n ierska, KatoWiełS. Topolo­
wa 31, te!. 364-44. 4“71g

POSZUKUJE się k u ch a rk i 
à p ra k tyką . Zgłoszenia Za­
brze 3 M aja 32. Restaura­
c ja  Z iem iańska. 4S73g

K U P IĘ  taśmę stalową ..Cy­
k lo p "  szerokości 15 mm 
WfaZ ż spinaczami. Łaska­
we zgłoszenia proszę k ie ro ­
wać do D zienn ika Zachod­
niego K atow ice  pod ..c y ­
k lo p “ . 249Sd

SAMOCHÓD osobowy po­
jem ności do 1.3 l it ra  w  do­
b rym  stanie zakup im y na­
tychm iast. Dane technicz­
ne w a ru n k i Dodać pisem- 

I n ie „P A R " K rakó w . Rynek 
'G łó w n y  4S dla „1»99". 23330

LO D Z IA R Z A  do pm gw 'nôw  
poszukuje „C a p r i“ , W ro ­
cław , O ławska 74. Î33K1

POSZUKUJE czeladnika pie 
karskiego od zaraz. Rosta* 
chna, u i, Szkolna 31. 4943g

W YTW Ó R N IA  Chemiczna 
poszuk. ód zaraz w p ro w a­
dzonych p rzedstaw ic ie li ha 
poszczególne W ojew. P o lsk i 
Na pastę do podłóg i  obu­
w ia fa rb e k  do b ie lizny . O i. 
C zy te ln ik  K atow ice  pod 
„4128". 4835g

KSIĘG O W A b ilsns is tka  po 
śsmkłwana od zaraz dó ko­
rnikowej Sprzedaży mięsa i  
zw ierząt rzeźnych, ..Sagi- 
nfc", K s io w ire , Ezeżma 
W g t ia .  <?5?i

K U P IM Y  barak m ieszka lny 
Rolnicza Centra la Mięsną, 
P rze tw ó rn ia  w  M ys ło w i­
cach. u l Oświęcimska 61, 
te le fon  221-30. 25SSd

K U P IM Y  S iln ik  40 K N  3-ćh 
fazow y 223/300 idć Obrotów. 
Rolnicza ce n tra la  Mięsna. 
P rze tw ó rn ia  W M ysłow icach 
u l. Oświęcim ska 82 te le ­
fon  251-90. ?559d

SAMOCHÓD T Y P U  „S K O ­
D A “  4 C y lind row y oófoie- 
ZaroWY, SAMOCHÓD PE­
UGEOT 4 c y lin d ro w y  pó ł-
clężaroW y bab m o to ry  z pod 
w oniam i K U P IĘ . Ogłoszenia 
T ych y , R ynek 49, te!. 3!

4924g

KUPIĘ maszynę szewską 
randów kę o fe rt-. ' n'semne 
Dziennik fcacfiódńi 61'wce
■■nr .535", tm g

Z A K Ł A D  UB EZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH
Oddział we W rocław iu , p i. P ro s to k ą tn y  n r 8

o g ł a s z a

przetarg
nieograniczony
na rem ont is tn ie jących 1 w ykonan ie  now ych m e­
chanicznych zasłon okiennych w  budynku  szpi­
tala (budynek n r  I I )  na p lacu P rostokątnym  we 
W rócław iu . O fe rty  należy składać do dn ia 5 m aja 
1348 r. do godziny 10 w  b iurze O ddziału Z a k ła d u  
Ubezpieczeń Społecznych w e W roc ław iu  do 
sk rzynk i o fe rtow e j (pokój 105). B liższych in fo r­
m acji udziela się tamże, gdzie też mogą oferenci 
otrzym ać od dn ia 22 k w ie tn ia  for. począwszy za 
zwrotem  kosztów po dk ładk i ofertow e oraz za­
poznać się z p lanam i i  p ro jek tem  um owy- 1723

PASSTW . FA B R . Z W IĄ Z K Ó W  AZO TO W YC H 
W  CH O R ZO W IE —  ogłasza

przetarg
nieograniczony
na wykonanie robót przy wymianie drewnianego 
kanału odpływowego pomiędzy Maciejko Witami 
a Miehaikow ioami.

P odkładk i o fertowe oraz in fo rm ac je  uzyskać 
można w  W ydzia le Z akupu P. P- 2. A. A d m in i­
stracja pokój n r  72. Roboty należy oglądać w  po­
rozum ien iu z naszym O ddziałem  Budow lanym , 
k tó ry  oferentów  grupow o zaprowadzi we w to rk i 
i p ią tk i o godz. 11 na m iejsce robót, oddalone 
od fa b ry k i 3 km .

O fe rty  w  zalakowanych kopertach z napisem: 
„O fe rta  na w ykonan ie  robó t przy w ym ian ie  
drewnianego kana łu  odpływowego pomiędzy 
M aeie jkow icam i a M ic h a ło w ic a m i "  należy sk ła - 
iać w  A d m in is tra c ji P- F. Z. A . pokój n r  72 o - 

'dnia 5 m aja godz. 12 K om isy jne  otwarcie o fe rt 
odbędzie Się tegoż samego dn ia o godz. 12,15.

Do O ferty należy dołączyć k w it  na złożone 
w  kasie fabryczne j w adium  w  wysokości 2% 
sumy ofe rtow ej. O fe rty  bez złożonego w adium  
nie będą rozpatrywane.

F abryka  zastrzega sobie prawo w yb o ru  ofe­
renta ora * un ieważnienia przetargu bez podania 
przyczyny. '

Uwaga prywatna inicjatywa!
Prow adzim y, zakładam y, ks ięg i handlow e Wszel­
k ich  system ów  w /g  na jnow szych przepisów. Spo­
rządzamy bilanse, udzie lam y fachow ych porad w  
sprawach finansow o-ska ibów yćh .

■ C O R R E C T  A Ci
BIURO POW IEF.N ICZO-REW IŻYJNE 

Sp. z o. o.
K a t  o «  i  c e, p l. D r Rostka 2, h i. 3

Teł. 320-38 od godz. 8 — 15-te j. (1727

ZA R ZĄ D  M IE JS K I M IA S T A  K A TO W IC  
rozpisuje niniejszym ofertowy, pisemny, nie­

ograniczony

p r z e t a r g  p u b l ic z n y
na Wykonanie centralnego ogrzewania, urządze­
nia sanitarnego, gazowego, wodociągowego i ka­
nalizacyjnego w  nowym gmachu szkoły po­
wszechnej w Katowicach-Zawodzili, przy ńl. 
Czecha.

Podkładki ofertowe oraz w a ru n k i obowiązu­
jące oferentów  uzyskać można w  M ie jsk ich  Za­
kładach W odociągowych i  K ana lizacy jnych  przy 
u l. W ita  Stwosza 17, I I .  p „  pokój n r  309 —  za 
zw rotem  kosztów w  Wysokości po 500 Zł za każ- ( 
dy blok.

O fe rty  w  zalakowanych kopertach z napisem: 
„O fe rta  na w ykonan ie  centralnego ogrzewania 
i  urządzeń san itarnych w  nowej szkole powszech­
n e j“  należy złożyć w  B iu rze Inspekc ji M ie jsk ie j, 
u l. M łyńska 4, pokój n r  404 do dn ia 12 m aja  br. 
godz. ł l .

O tw arc ie  o fe rt nastąpi tego samego dn ia o 
.godz. 11,30. Do o fe rt należy dołączyć w ad ium  
w  wysokości 1 % o ferowanej sumy. O fe rty  beż 
w ad ium  nie będą rozpatrywane.

Zarząd M ie jsk i m iasta K a to w ic  zastrzega so­
bie praw o dowolnego w yb o ru  oferenta, podziału 
robót Wzgl. ograniczenia robót łu b  ich  rozsze­
rzenie oraz unieważnienie przetargu bez poda­
nia powodów. I? 3®

C E N TR A LA  Z A O P A T R Z E N IA  HUTNICZEGO 
K a t o w i c e ,  nl. A rm ii Czerwonej 13

o g ł a s z a

przetarg n ie o g ra n ic z o n y
na dostawę 48 ton m ydlą jędrnego 45 %

O fe rty  w  zam kniętych kopertach bez znaków 
firm ow ych  z napisem „O fe rta  przetargowa n 
m yd ło“  oraz hasła należy nadesłać wzgl. z*0® 
pod powyższym adresem w  biurze pocztowy1 
C entra li do dn ia 30 k w ie tn ia  br. godz. 12.

W  ten sam sposób należy nadesłać wzgl. 
żyć próbkę oferowanego m ydła, w ie lkości oko 
100 g r  w  opakowaniu zaopatrzonym w  to sa tf 
hasło, ja k  oferta.

O fe rta  pow inna zawierać:
1. ilość oferowanego mydła.
2. cenę za tonę wzgl. kg.
3. termin dostawy,
4. określenie wielkości kaw ałków .

Do o fe rty  należy dołączyć:
1. Ana lizę chemiczną oferowanego m ydła w f '  

konaną przez o fic ja lne  labo ra to rium  en*' 
rniczne,

2. odpis świadectwa przemysłowego o fe re n ta ,
3. k w it  na złożenie w ad ium  w  wysokości 1

sum y o fe rtow ej w  B. G. K . w  Katow icach n 
kon to  43. ,

O tw arc ie  o fe rt nastąpi 4 m aja 1948 r. o god3>' 
nie ł l .

Centra la zastrzega sobie dow o lny w yb ó r ote' 
renta, podzia ł na pa rtie  do sukcesywnej dost*' 
w y, unieważnienie przetargu bez podania p w j  
czyn. ' 'w

ZJED N O C ZEN IE PRZEM YSŁU M A TE R IA ŁÓ W  
O G N IO TR W AŁYC H  G LIW IC E , u l. Dubois 18

Z a k u p i :
5 maszyn do pisania

z d ług im  w a łk iem  (83 im )
7 arytmometrów
5 maszyn do liczenia (eiektrycznyeli)

O fe rty  z k ró tk im  opisem Oferowanej maszyny 
i  ceną pros im y przesyłać na adres Zjednoczenia. 
R e flek tu jem y ty lk o  na maszyny w  pierwszorzęd­
nym  stanie. (1730)

PULPY
rabarbarową i inne, marmoladę owocową» 
sok wiśniowy słodzony, pastę pomidorową
oraz wszelkie przetwory owocowe w  każdei 
ilośc i sprzeda „A G R IL“, W -wa.

Wiadomość M arszałkowska 8. Yi'h\

PAŃSTW . PRZEDSIĘBIO RSTW A BUDOWL  
O D D Z IA Ł  8 W  B IELSK U

sprzeda hurtem i w  detalu

większą ilość trocin
Bliższe w iadom ości w Dyrekcji P. F. **• 

Oddz. 6 w  Bielsku, ul. Piastowska 16, telej; 
nr 24-04, lu b  w  ta rta ku  w  Bielsku, ul. A r ind 
Czerwonej 68, tel. 18-30. W *

PARCELĘ łu b  dom ćk jed- 
no ro tlz ifm y nowoczesny, 
ta k ie  n iew ykończony w 
BiełskU lu b  na jb liższe j _o- 
k o llc y  kup ię . W iadomość: 
C zy te ln ik  B ie lsko pod ..Do­
m e k ". *SW<i
K U P IE  d u ts  ciężarów kę — 
roontaka. stan bardzo do­
b ry , z pśo ie ram i, ogum ie­
n ie  pierwszorzędne, i  Wąy 
czepka lub  bez, ew entualn ie 
c iągn ik  duże j inocy z dw o­
ma przyczepam i, stan ja k
w yże j, o fe r ty :  „w sp ó ln o ­
ta “  K rakó w , płac W szyst­
k ic h  Ś w ię tych  S pod ,,Jrąn 
spo rt“ . 23110

D Y W A N Y  perskie, k ra jo ­
we, naprawa. Czyszczenie, 
kupno, sprzeda*. Hussein 
K e ritft, Katow ice, M oniusz­
k i  12, te l. 300-54. 21830

Z A K U P IM Y  k ilk a  autom a­
tó w  do napełn iania w  to ­
re b k i sypk ich  m ateria łów . 
O fe rty  do P AP Częstocho­
w a  pód „S yp k ie  au tom a ty" 

25880

„S K O R O S ZY T“  w y tw ó rn ia  
segregatorów, K a iów ice , K ó 
ściuszki 15, te ł. 324-93, po­
szuku je w y tw ó rn i Maszy 
ńefc do segregatorów — p ro ­
s im y o przesłanie o fe rt z 
w zoram i. 4939g

M ASZYN Ę e lektryczną do 
w y ro b u  lodów  owocowych 
na tychm iast kup lę . Te le­
fon  524-73. 4357g

K U P IĘ  pompę p fó irtio w ą  
Le.ibółda albo P fe iłe ra  na- 
dajaca sie dó Żarówek. E. 
Głąb, Łódź. P io trkow ska  39 

S587d

I  SpriR iU ie j
M Ł Y N A R Z E  Przybory 
m łyńskie , a r ty k u ły  tećhnic* 
ne dostarcza „M ły n a rś tw ó " 
K raków . FiUpa W- 23SM

PRACOW NIA teczek, to re ­
bek. p o rtfe li. Ryszard G a j­
da, Łódź, Ul. P io trkow ska 
n r  36. 22«d

S A  M  O C H O D OSOBOWY 
4-ro C YLIN D R O W Y D K W ,
stan dobry, sprzedam. W ia­
domość: B y to m  te ł. 42-75.

4392g
s p r z e d a m  tan io  większą» 
ilość genera torów  oraz tu - 
le i c y lin d ro w ych  cło t ra k ­
to rów  „D C utz". W iadomość 
H . Stępień.. Sosnowiec. O r­
la 14.‘ 495Ig

SPRZEDAM samochód Cię­
żarow y Ford-Gaz 2-tonOwy 
W iadomość: .Tarnowskie Gó 
ry , u l. G liw icka  L  2572d

MOTOCY'KL „T r iu m p h  259" 
W b. dobrym  stanie do 
sprzedania. D rżym a łow a 92 
paw. W ałbrzych . zs67a

MOTOR G łokner DeUtz 2 
pompą w  pierwszorzędnym  
stanie sprzedam. — W ał­
brzych, K onopnicka ".

2i63d

AU TO  „O p e l" z paką k r y ­
ta  (bagażówka) a 500 kg  W 
bardżó dobrym  stanie sprze 
dem łub  Zamienię na inné 
ciężarowe łub  c iągn ik. Zgło 
szenia: podsto lak F ranc i­
szek, K łódzkó RôîâbSkà 28.

2565d

M ASZYN Ę dó cięcia pa-
D ićru f irm y  Krausse fó rm . 
sa cm, ko łow a sprzedam. 
W iadomość: Jelenia Góra, 
Jelen iogórskie „S łow o P o l­
skie“ . 2562(3

K a m i e n i c ę  w  cen trum  
Chorzowa oraz fo rtep ian  
okazy jn ie  Sprzedam. B iu ro  
Pośrednictw a Chorzów So­
bieskiego 19. 4935g

c h e y r o l e t  3 tó fió w y  (w y 
w ro tka ) p ryw a tna  re je s tra ­
c ja  W bardżó dobrym  sta­
nie, z s iln ik ie m  zapasowym 
oraz częściami zapasowymi 
dó sprzedania. Chorzów, 
te ie f. n r  418-18. 4SS6g

SPRZEDAM m o to cyk l BM B 
350, w  now ym  stanie oraz 
109 cęm na chodzie. Szym u­
ra, Chorzów, 3 M aja 83.

4970g

M O TO C YKLE: BMW 750
ccm, D K W  350 i  V ik to r ia  
250 do sprzedania. KatoW i-
ćd. u l. P lebiscytow a 41.

43743

o p e l - s u p e r  K a b r i o l e t
górno-zaw ofów y, star, ide­
a lny , okazy jn ie  sprzedam. 
Te lefon B y tom  21-33. 4978g

D W IE  M A S ZY N Y  do zamy 
kan ia  i  regeneracji puszek 
blaszanych f irm y  ,,Lanco" 
tvp  autom at Senior U . -Ot. 
K a tow ice , Graniczna W, 
m . 3. 4379g

SPRZEDAM okazy jn ie  p ia t 
fo rm ę na resorach, lad. 4 
do 5 toń  i  pa rokonny wóz. 
Paw liczek. Cieszyn, A rm ii 
c z e rw o n e j 19. 2591d

S IL N IK I  P IE R Ś C IE N IO W E
. 500 V o lt, kom ple tne  uzb ro- 
Í jen ie , paay, tro k i oraz wrze! 

k ie  a r ty k u ły  m łyńsk ie  i
tartaczne dostarczamy. B y ­
tom , M oniuszk i 15/5. 4941g

P IA N IN O  pierwszorzędne, 
sprzedam. O fe rty  C zy te ln ik  
G liw ice , u l. Zw ycięstw a 31 
pod ń r  „304“ . 4982g

p i j a w k i  lekarsk ie  poleca 
..Zoo". G liw ice , Bytom ska 7 
(obok R ÿnku). 4983“

SKLÏJP z b iu rem  i maga­
zynem śródm ieście K a to ­
w ic  W ydzierżawią — zw ro t 
kosztów rem ontu . O fe rty
C zy te ln ik  K atow ice  n r  4118 

48-523

I  Z n  m inny
Z A M IfiN łĘ  dom z parcelą 
w  B ogu fn in ie  Dworzec Za­
olzie na podobne w  B ie lsku  
lub  Clesźytiie. Wiadomość, 
Caputa S tanisław , B ia ła - 
Kraic., ł l  L istopada '¿Z.

257-K3r G f l ł * « k *

W SPÓLNIKA do ŻakładU 
Wapiennego dobrze urządzo 
nego poszukuję. Zgłoszenia: 
c z y te ln ik  K atow ice  ood 
.w apno“ . 498ig

c lJ
2 Sa m o c h o d y  s t ę z a r o - 
TVE „F O R D “  i  „G A Z “  na
Chodzie zaraz sprzedam. 
O fe rty  D zienn ik  Zachodni. 
B y tom  pod , K . 222“ . 4544£

ŁO Ż Y S K A  ku lkow e , s iln i­
k i  e lektryczne poleca w  du 
żym  w yborze Inż. śzk larze- 
w icz  i  Ska. Kato,wice u l. 
1 M aja li, te l. 316-G9. 4958g

M O TO C Y KL D K W  209 ech) 
stan bardzo do bry  sprzedam 
Gliwice,, Jagie llońska 8. 
„P ro g res ". 43«; a

BERETY' szkolne, aportowe 
we w szystk ich  ko lo rach  — 
sprzedaje Fabryka  K ape lu ­
szy Fisz. - RUbingen, K a to ­
w ice, Stawowa 9. te l. 313-48

4SS2g

SACHARYNĘ w o ln o ryn ko ­
wa. różne ga tunk i, dostar­
cza odw ro tn ie  Skład K o m i­
sowy E dw ard  Kossowski, 
B ie lsko. Solna 10, te l. 36*91.

2573d

SETTER !H. suka 8 mieś. 
do sprzedania. Zgłoszenia 
te ie f. 341-93 4975g

SAC H AR YN Ę pasty lkow ą, 
sprószk&waną, krys ta liczną , 
do ita rćza  S półdzie ln iom  o- 
raz kupcom . Skład K om iso­
w y  DflWáíd KOSfOwśki. 
B ie lsko. Soifts te .Aa-roci 
pes*UM':*aW. • dsTsd

Cennik ogłoszeń:
Og ł o s z e n i a  za tekstem  (dzia ł zw ycza jny): (szerok. 

I  l i p  37.5. mm).
do ogólnej ilości W mm . . zł 55 za I mm

od 71—170 m m  , . 79 i mm
od 121— aw mm . „ „  bs i  mm
od M i—300 mm . . u*J „  t mm

powyżej 300 mm . . „  140 I fnm
NEKR O LO G I ża tekstem  id ż ia ł zw yczajny): 

do ogólnej ilości 70 mm . . z ł ao
od 71—1/łO m ni . . Sfl
od 121—200 mm . . ¡OT
od 201—339 mm . . . 130

pow yże j S«l m m  , . „  ISO
OGŁOSZENIA TEKSTO W E! (g ie rek . 1 ’łStp. Si

. z! ¡95do ogólnej tióścl 79 mm 
od 71—120 mm 
od >21—39» mm 
od 201—309 mm 

powyżej so» mm

„  125 
, ISO 
. 2(9 
. !80

za i mm 
„  i  mm 
V, l  mm

i mm
i  mm

mm) 
za i mm 
.. I mm 
rt l  mm 
. t  mm 
., r mm

N EKR O LO G I w  tekście ceń* ógtosz. tekst. 1*k wyżej
OGŁOS85ENIA DROBNE-

w szystkie oglOśżenia drobne ża I śtowo z ł 30, - 
dla poszukujących pracy za I s łowo z ł 15,- 
Iderwaze filow c liczy  się zasadniczo podw ójn ie
T łu s tym  d ruk iem  każde słow o liczy  się podw ój 
nie. Ogłoszenie drobne: n a jm n ie j ¡0 słów ńaj 
w yże j 49 słów.

O o p la  t  y : za ogłoszenia zamieszczone w  niedziele 
> św ięta pobiera się dodatek w wysokości 
ża  zastrzeżenie m iejsca: wśród drobnych og ło­
szę* dc 30 m m  na t szp. j , 505;. ponad 50 mn> 
! dw iiszpaIłow e x  100gg. 
ć? tekście a. toiigg;. 8a ogłoszenia tabelaryczne, 
bilanse i  kom binow ane x  l i s o .
Za w etrzym sńe ogłoszenia, B iu ro  Ogłoszeń 
go tów ki m e zwraca.

v<szelki« w p ła ty  za ogłóBzenia pros im y przekazyW śf 
na kon to : I I I  — l i s t  P. K . O. K atow ice, (zaznaczać na 
idei fiku  czego wplata do tyczy) A dr*s  Biur® Oglót-zeń.' 
Kstówic®, ui. !i-g „ Z ia ja l i .  te le fon W - U

ü ïe s z k c n i*
M IE S Z K A N IE  4-pOkOjOW©
kom fo rto w e  w  ce n tfb m  Ka 
tow lc  zam ienię n£t 3 poko­
je  m oż liw ie  w  po łudn iow e j 
części m iasta. W iadomość: 
te le fon 308-98. 4931g

| f r * k * i e ' h * * i l l * g e  |

R R YW ATN A f irm a  poszu­
k u je  loka lu  na w arsztat 
m echaniczny na jch ę tn ie j w  
B ytom iu . O fe rty  C zy te ln ik  
K atow ice  pód ,.4193“ .. 4932g

U W A G A ! 29.000 z ł nagrody 
u d z ie lim y  osobie mogącej 
wskazać nsrn możność dzier 
żaw.y rnagazynu(ów) 0 po­
w ie rzch n i 2590 m ! w  obrę­
bie G liw ic  po rtu  lub  o k o li­
cy. im p o rto w a  - E ksporto ­
wa Centra la Chem ikaU i i  
A p, Chem. śp , z o. o. GU- 
v ic ............... '  iM  *w ice, plac W olności 2.

4397g

BOS1AD A M  lo ka l fab rycz­
n y  w  K atow icach przy 
dw orcu  g łów nym , składa­
ją c y  się z 6 u b ika c ji, nada- 
tacy się na każda branZę. 
Szukam p ropozyc ji lub  
w spóln ika. O fe rty  C zyte l­
n ik  K atow ice  pod ,4136".

4972,g

D U ŻY  M A G A Z Y N  z przy-, 
le g łym i po ko jam i w  K a to ­
w icach odstąpię za zw ro­
tem  kosztów  lub  p rzy jm ę  
w spóln ika. O fe rty  do DZ. 
Zach. K a tow ice  pod .,4133“

4975g

ZAG U BO N O  odroczenie w o j 
skowe wydane przez RKU. 
Bolesław iec na nazwisko 
W ierzezyński M ieczysław.

2545d

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
de tnob iłizaćy jne  wydane 
przez R K U  Bolesławiec. 
Gros S tanisław . fs u d

ZA G U B IO N O  zaświadczenie 
R KU. Bolesław iec na nazwi 
»ko K aż iłn ie rczak Jan, u r. 
14. 8. 1919. 254Jd

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
re je s tra c ji R K U . Sosnowiec 
G a w lik  H en ryk , Zaw iercie, 
Zgoda 11, 4S47g

Z g u b io n o  leg itym ac ję  
Ubezpiecz». In  i  Społecznej, 

M aria  F ikus, Katow ice. 
S trzelecka 3. 48318

ZG U BIO N O  ka rtę  re je s tra ­
c y jn a  w ydaną przez R K U  
Sosnowice na nazw isko Gór 
n lk iew icz  Józef, Będzin. 
Gzichowaka 119. 4442g

S KR AD ZIO NO  dokum enty 
na nazwisko C ZW A C ZK A  
JA N . B ytom , Batorego 29.

4394g

ZG UBIO N O  ka rtę  re je s tra ­
cy jna  R K U  Bolesław iec na 
nazwisko Psszkielew icz W in 
cen ty zam. B ogatynia 193, 

SGfiSd

ZG UBIO N O  dowód osobi­
sty , ka rtę  R K U  Bolesła­
w iec, k a rtę  m o tocyklow ą 
na nazwisko Sadowy Ste’- 
fan, zam. W ygańczyce 2 y - 
taw śkie 79, 2592d

ZG UBIO N O  ka rtę  re je s tra ­
cy jną  U rzędu P racy. G illig  
Inga, zam. B ie lsko. 2579d

ZG UBIO N O  ka rtę  rozpo­
znawczą. w ydaną w  W ar­
szawie na nazwisko Jaku­
b ia k  Irena. K łodzko, Połab- 
aka 89. 2554d

ZG UBIO N O  dowód osobi­
sty , w ydany przez m agi­
s tra t m iasta Praszki i  ka rtę  
re je s tracy jn a , wydAna przez 
R K U  W ie luń. K orze n iow ­
ski Jar», Praszka, u l. K a ­
liska . 2®33d

L O K A L U  SKI.BPO W O -BIU  
ROWEGO w  dobrym  punk 
Cle B y tom ia  poszukujem y. 
O fe rty  D zienn ik  Zachodni 
B y tom  Plac S ta lińa 19 Pod 
, A IU .LV '. 4948g

ZG UBIO N O  obyw atelstw o 
po lskie n r  2*359 na nazw i­
sko p icchuua  Teresa. 4«*7g

ZG U BIO N O  zaświadczenie
re je s tra c ji w o jskow e j na 
nar?.!«»« .)»n O li

; wice. 4tif9g

S KR AD ZIO NO  w szelk ie  do 
kum en ty  osobiste K e ine ro - 
wa Zofia, Chorzów. Sobie­
skiego 19.

F«>Eiiidw«itiR
ORSZEW SKI Czesław, *JT 
m ieszka ły Jelenia Góra. 
G ro ttge ra 12, m. 1, póSfcH«, 
je  orszewską Reginę ż JLt 
m u Głodź.

DR. JU L IU S Z  R A JS K I Ł i
Lw ow a poszukiw any Pr2L 
rodzinę. O sta tn i poby t A ., 
brze. Zgioszenia: Wróci» . 
Szezytniclca 47, m. 3.

BEC ZKO W Ą Annę ze 
wa, k tó ra  w  ro ku  194» 
stała w yw iez iona do 
m leć. poszukuje b ra t je 
W ojciechow ski. Bytom . ,9g 
m iradzkiego 8/7. ___ “j

p o s z u k u j e  Toporowskjij;
go F ranc lrzka  Ze wsi 
tycza. w o j. tarnopo/Lp j. 
osta tn ;o przebyw ał w  ' y sc! 
sku P olsk im . Wiadom 
k ie row ać V*. W ojciech1/ 
ski, „Z god a " Kafow lte. 
•Hala Targowa, Sklep 8.„¡og 
le fon  333-14. ■

M Y TK O W S KIK G O  ^ * 0  3
ze Lw ow a, u l. KadepK“  
poszukuje W. W ó jc ik i1 go- 
sk i, Katow ice, Hala r  4931g 
w a  Sklep 3.

4993S

Z A G IN Ą Ł  W ilczur czarny.
U/s m iesięczny k . „R ia ltO ". 
Z w ro t nagroda. Katow ice, 
Ż w irk i i  W ig u ry  28. 4889g

ZG UBIO N O  dowód osobi­
s ty  i  odc inek zam eldowa­
nie riß nazwisko N akonlecz- 
na M aria , zom. M arkoeice 
ń r  19, 2585d

i 0 * ! c « * & a l* * l« J

ODW OŁUJĘ oszcze ^-o - 
rzucone na W ito lda ‘ "¡¿ji- 
deckiego jako  niepm  ^  
we. W. P. ___

O D D A M Y  przedstawię*^, 
stwo na a r ty k u ły  cne> wf(r 
no . kosm etyczne 
jew ództw o śląsko-dZ
tk ie  i  k rakow sk ie  g id '
proszę k ie row ać do jja  
ska, skrzynka poczto«

---------------- -------------- ^""51 *
OSTRZEŻENIE! Dnia tJir, 
b r . z magazynu 
Paderewskiego •>• f,K Onoa- 
no 2 kom p l. ko la, U ;,rBor*J 
z dę tkam i l«/50tf, *  
to r z D K W  -  ko lo r ,!« 
w iśn iow y. ostrzeg .n3if  
przed kupnem . z ®-,0SzenJ 
zienie nagroda, z.*1 6*
K atow ice , WarszaWSK 
te ie f. 357-S8.

U N 1E IV A 2N IA M  »kradzio­
ną książeczkę w ojskow ą 
R K U  Sosnowice, ka rtę  ro ­
w erow ą Czyś Tadeusz — 
M yszków, ____ 2JSK3

U n ie w ' a Z n i a m  zgubione 
w szelk ie  dokum en ty  na na­
zw isko Rodak Adam. M y- 
slöwice, B ytom ska 13. 497Tg

WRÓBEL Rober». Cieszyn. 
Srotftrśka 59, unieważnia 

, sgubiońą przepustkę | r s -  
I RsCTną er #3*».. 9**5 •

Centrala
Rybif«

O ddział w  C z e * ^  z)ci 
w ie, A l. K f c*sztv 
2/6, tel. 10-43 P° 
ku je  natychvnias

tachewej
do prowadzeni“  " at '

n y
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Ceair i estrado
teatr  PAÑSTWOWT

W ~ pf zy u lic y  Ś w idn ick ie j
i żn łJ?°'nie,âziàîèk 25 bm. o godz. ń  
iow in  erz 1 ^o h á te r“  z Janem K u rn a - 
ál¿ Przedstawienie zam knięte

j W. Zaw. K o le ja rzy .

Repertuar kio
^focławskich
°d 26 k w ie tn ia  dó 2 majá

go’ ' ~  u l. Gen. Swiërbzewskiè- 
Prédr ° 3tätni etap W arszawa1* — u) 
U] ~~ Dusze czarnych. ,.Scala“  
„J* M ik o łf * - ' ■-, b- \ T * ^ a — O statn i étáp. .,Odra‘ 
. .P n ^N ^ ta ja  — U progu ta jem n icy  
skał,?1119“ ’ ul- Żerom skiego — B ły - 
SvrtBc - Tęcza“  u l. Kbściusżki — 
okręt e - Fama“ , Psie Pole — Nasz

dolnośląskich
Kam ień, żdrza — Dusze nie- 

^ m m n e .
replice. Piast — Wieczna Ewa. 

rż°n iów . Piast — Człow iek 7 
i 9blhem.

Msi,,ei?ia Góra. Lo t — G uw ernantka.
trf/ys iehka  -try Rodzina From ét. Ta-

0SP °dà świąteczna.
Sotte Ułla Górá- Szarotka — Znak
Qn̂ rp a c z . Śnieżka — Ná trop ie  zbro

ki?iJöözko- Warszawa — K u lis y  w ië l- 
Tew ii.

2L p l e n a r n e g o  p o s i e d z e n i a  F R N

Dobre wyniki akcji siewnej

B a łty k  — N auczycie lka

» f t « ? -  O lszyny, W ir — Ń iew idz ia l- 
L„'1.etík ty w .

iior W awel T r iu m f dra Ćon-

nal 'ubomle r*. Raj — Wyspa beziM ien-

B a jka  .— M aria  Lu iza. 
S1?r2ydeł Oaza — Ludzie  bez

ftWda. P iis t  — K o n ik  Garbu- 

*^M a t° rZh* — A w śritu ra  w

-Za4vidótV. Sokół — Skari- 

G dynia — Dziewczę ż 

Wolność — Rodzina

m.

¿mocy.
„ ^ ‘ebodzlće
Vi'&onöW yeh.
W i'S y v c h . Polonia — Ostatni etap 

n g “ «« - * * r 6 i .  W ieniec
yensjodat.

Weśo-

W ałbrzych. (sar) Ńa pienarhym  
posiedzeniu PRN załatw iono na 
wstępie szereg spraw personal­
nych. Po dokonaniu W yboru no­
w ych radnych: Bartosiftskiego, Ja 
njczka (Gorce) i Buhowskiegó (Wa 
lim ), uzupełniono skład kom is ji 
dyscyp linarnej (Ostrźygićł, A n ­
drze jewski i M akow ski oraz jako 
rzecznicy m gr Dessau i Freund) 
kom is ji osiedleńczej (Bartósiński), 
kom is ji zdrow ia (Klapa), kom is ji 
kon tro li (Saw icki) i oszczędnościo 
w e j (Jastrzębski, K w ia tkow sk i, 
U g ó rsk i).Ż  ko le i w icestarostä m gr 
Zygm unt K ozłow ski w yg łos ił szcze 
golowe i obszerne sprawozdanie 
z działalności S tarostwa Pow iato­
wego za rok 1947, przy ję te  do w ia 
domości bez dyskusji. Na w n io ­
sek radnego Kupferberga, k tó ry  
s tw ie rdz ił, że Starostwo dobrze 
w yw iąza ło się ze swoich zadań, 
Rada w yraz iła  staroście K oz łow ­
skiem u Votum zaufania przez akia 
mację,

A kc ję  siewną przeprowadzono 
W powiecie pod znakiem m o b ili­
zacji w szystk ich zasobów, m ając 
przede w szystk im  na uwadze l i ­
kw idac ję  ugorów. Szeroko zakro­
jona akcja kontro low ana lic zn y ­
m i inspekcjam i dała niezłe w y n i­
k i, wobec pozytywnego podejścia 
społeczeństwa, rozumiejącego ko ­
rzyści płynące stąd dla państwa i 
dla samych ro ln ikó w . Słyszało się 
swego czasu zdanie, że gdy ro l­
n icy  zdadzą SOAo podatku g run to ­
wego W zbożu, to zabraknie żbó- 
ża na zasiew. A  tymczasem — 
gmina M ieroszów zdała 97°/o po­
da tku  w  zbożu, óbechiś zaś nie

zasiew, ale domaga się jeszcze 
Więcej ziemi, W św ietle tych da­
nych należy sytuację uważać za 
dobrą. Do uzyskania tych  osiąg­
nięć przyczynił się w  znacznej 
mierze prezes pow. ZSCh i dyr. 
K K O  Szwejcer, przez rozumne 
rozwiązanie sprawy k red y tó w  dla 
ro ln ic tw a . Cyfrow e dane akc ji 
siewnej przedłożył prezes B arto - 
sińśki, podając, że w  jesien i za­
siano 6445 ha. na w iosnę 9930 ha, 
czyli razem 18.375 ha. W  dalszym 
ciągu prezfes B artos ińsk i zobrazo­
w a ł pracę ZSCh. N a jw iększy na­
cisk ZSCh położył na ośw iatę ro l­
niczą. N iestety w  n iek tó rych  gm i­
nach ro ln icy  bagate lizu ją te w y ­
s iłk i zarządu pow. ZSCh. sam o­
pomoc Chłopska ńie  dysponuje 
m a te ria łam i budow lanym i (cemeh 
tern. wapnem), b rak jest też na­
rzędzi i  w ie lu  innych rzeczy. Te

w łaśnie lu k i w ypełn ić  powinna 
spółdzielczość w iejska, niestety i 
tu  b rak jest jeszcze należytego 
zrozum ienia i zainteresowania.

W dalszym toku obrad Wybrano 
nowego członka W ydziału Powia­
towego (M akowski) i członka K o­
m is ji Ż drb jów e j w  Sólieacłi Zdró 
ju  (Almsedt): oraz uchwalono sta 
tu t M iędzykomunalnego Związku 
Kom unikacyjnego. W wolnych 
wnioskach d r Snarski podniósł 
poruszaną już  przez nas sprawę 
b raku  jodu na tutejszym  terenie, 
wnosząc o zainteresowanie się tą 
sprawą. D r Sńa tsk i poruszył rów ­
nież sprawę braku aparatu adm i­
n istracy jnego do przeprowadzania 
badań żywności, oraz spfaWO sże- 
rzetlia  się groźnej choroby Bydła 
(chdroby Bafiga — zaraźliwe ro ­
nien ie u zwierząt).

Nowe złoża gipsu wysokogatunkowego
Gipsownia \v Nowym  Lądzie obsłuży dentystów

W  r  o c ł  A w. Państwowa G ip- 
śow nia w  N ow ym  Lądzie, pow. 
Lw ów ek, w  k tó re j ostatnio od­
k ry to  nowe z ło ta  gipsu wysokie­
go ga tunku , przechodżącegó w  
alabaster — w yprodukow ała  w 
ub. r. 3.836 ton gipsu sztukator- 
skiego i  3.433 torty gipsu mode­
larskiego, łącznej wartości Sił m il. 
zł. Ponadto z posiadanych zapa­
sów gipsownia dostarczyła 175 
ton an h yd ry tu , W  br. gipsownia 
dostarczyć ma 12.000 tón gipsu 
i  znacznie większe ilości anhy­
d ry tu .

Surowiec, w yd o b y ty  systemem 
odkryw ko w ym  w  kam ien io ło ­
mach, g ipsownia przerab ia we 
w łasnej p rze tw órn i. Dotychcza­
sowe o d k ry w k i są ju ż  n iem al cał 
koWicie w y  czerpane, Odkryte jed 
nak ostatn io złoża pozwolą nie 
ty lko  Utrzyrriać, ale i  zwiększyć 
produkcję. Zjednoczenie przem y­
słu surowców m ine ra lnych  w  Je­
len ie j Górze p row adzi tu  szcze-

U praw a s ó l leczn icach
N ie d o c e n ia n e  ź r ó d ło  d o c h o d u  r o ln ik a

Jelenia Góra. (js) Na ostatnim  
w ykładzie  p. t. „S karby tutejszej 
Ziemi“ , k tó ry  odbył się w  Domu 
K u ltu ry , zebrały się liczne rzesze 
publiczności, z w ie lk im  zaintere­
sowaniem słuchając prelegenta w  
osdbie prbf. G orki. Prelegent w y ­
k ład swój z ilus trow a ł c iekaw ym i 
przeźroczami, aby wszyscy m ogli 
dokładnie zapoznać się z licznym i 
odm ianami zió ł i roś lin  leezni-

ty lk o  nié zabrakło jë j iia rh ä na I ezych .

Z e z n a n ia  ś w ia d k ó w  w  p ro c e s ie  m ie s z k a n io w y m

Prokurata? ią A u  surowej kur?
jj, pToeław (st). Ńrt Zafebñczehié 
celi zeg0 dnia séñsaéyjílégd prb 
w i ł  przeciwko b. naczelnikow i 
(j.mziału mieszkaniowego Zafżą- 
i , M iejskiego — Audykiew ibżów i 
W y n ik o m  tego wydźiąłU, sąd 
lę ^s łu d ia ł ezęśc àwiadkôtv, z 
<wrych Większość s tän öw iii p fa - 

w ydzia łu . — M ów iąc o 
v S fe r —  ’ 4 m  - ■ - '- -1■y«> A udyk iew iczu  świad 

dk re ś la łi jego Zbytnie 
i'.’łti5i, !e do podległych rhu Przęd­
zo j  ' ty szbzególrióści do jedhC- 
*efą g łów nych dśkdrżOńytH Jó- 
Vvlcz Św iątkowskiego: . A udykto - 
Mjyg Wydając K w ia ikdw stth iftiu  
” 1.' na m ieszkanie iłfż y
Wcję.^^browskiego 2i  z datą 
dał * * n>e.iśzą od wńiósku, riife żba 
JPst wa’6życie czy mieszkanie to 

\y dolne, czy nie.
°c!by^vt'Ugim  dn iu  rozprawy, któęa 
Po pr a się w  tryb ie  doraźnym. 
ków "esiuchan iu  dalszych św iad- 
®liła ^ k u r a t o r  W alewska nakre- 
eano,v1 Zdrowe stosunk i, ja k ie  
t«repj a}y od dłuższego czasu na 
^arzad w ydz ia łu  m ieszkaniowego 
lokaj l  . M iejskiego. Gospodarka 
•^Wia*}1̂  na terenie m iasta pozo- 
^Winr, Ia dużo do życzenia, o czym 

- ac2y okoliczność. że obecny

naczelnik w ydz ia łu  jest już  13 z 
ko le i k ie row n ik iem  tego resortu. 
Liczne a fe ry  mieszkaniowe b y ły  
n ie jednokro tn ie  przedm iotem  do­
chodzeń p rokura to rsk ich . O pin ia 
publiczna już. w ie lokro tn ie  w y ra ­
żała s\Ve oburzenie na stosunki 
panujące ńa odcinku m ieszkanio­
w ym . O skarżycie l publiczny żą­
dał surowej ka ry  . dla wszystkich 
Oskarżonych. Ż naszej Strony na­
leży podkreślić, iż M ie jska Rada 
Narodowa m iasta W rocław ia, za­
gadnien iam i i potrzebą uzdrow ie­
nia stóstinków na tym  odcinku, 
zajm owała się n iëm àl na każdym  
p lenarnym  posiedzeniu. Zdarza ły 
Się w ypadk i i to ddść Częste, 
przydzia łu  k ilk u  mieszkań tej sa­
mej osobie, usunięcia lokatorów , 
m ających p raw ny przydzia ł i sze­
reg innych niewłaściwości.

Proces wykazał również, iż 
urzędnicy w ydz ia łu  m ieszkaniowe 
go nie m ie li odpowiednich in ­
s tru k c ji odgórnych, k tó re  by re ­
gu low ały tok  pracy i obowiązków. 
Tę okoliczność po dkre ś lili w  
swych przem ówieniach obrońcy 
oskarżonych W nieśli oni wniosek 
o przekazanie sprawy do postę-

pcw attia Zwykłego, co jednak sąd 
odrzucił. W yrok w  tym  procesie 
oćżekiwang jest t  w ie lk im  zainte­
resowaniem.

*  *  *
•Tak się W ostatniej c h w ili do­

w iadu jem y, w  w y n ik u  rozprawy 
przeciwko b. naczeln ikow i W y­
dzia łu  M ieszkaniowego Zarządu 
M ie jskiego we W rocław iu  — A u - 
dykiew ieżów i, sprawę A ud yk ie - 
w ićża i Karp ińsk iego prżekazanb 
do postępowania zwykłego, nato­
m iast pozostali Oskarżeni skazani 
zostali: Dudek na 4 lata, Niedź­
wiedź — 4 la ta ,! K w ia tko w sk i Jó­
zef — 5 la t więzienia. Zygm unt 
K w ia tkow sk i i B e rto łdy  zostali 
un iew innien i.

ts a a m a m m m m m

Prot. Górka dowódł, że w  w ie ­
lu  wypadkach, szczególnie żaś w  
léczehiu chorób serca, zioła lecz­
nicze są jedyne i nie dadzą się za­
stąpić prifcz żadne preparaty che­
miczne. N ic bowiem nie zdoła do- 
tów nać żywe,i sile biologicznej 
tfewiábéj W naparstn icy czerwo­
nej (d ig ita lis), P iliku  Wiosennym 
(adonis vfetnáiís), koźllUt (va leria ­
na), kon w a lii, serdeczniku, sk rę t- 
P ikn (strofancié), órżź gln^h, jeś li 
wymienić ty lk o  nájwózhiéjsze. 
U praw a i zbiór tych z ió ł — z w y ­
ją tk ie m  Strofantu, k tó ry  jest roś­
liną  afrykańską — bióże stanowić 
bardzo poważny dochód w  bud­
żecie naśżych r iilłiikóW  i Ogrodni­
ków. Nadto wykładowca omó­
w ił pozostałe z najważniejszych 
zió ł oraz wskazał ich zastosowa­
nie w  chorobach, zastrzegając się 
jednakże, że nie podaje recept o 
znaczeniu lekarskim .

Po W ykładzie prelegent b y ł fo r 
m alnié zasypany szeregiem pytáñ 
że Strony liczn ie  zebranej publież 
nóści i m łodzieży, co świadczy ó 
w ie lk im  zainteresowaniu z ie la r­
stwem liczń icży lń . .W ielb ś lućlia - 
cźy natyfchńiiaśt Zgłosiło Cłięć r t i -  
leźenia dó Zw iązku Zielarskiego, 
k tó ry  na terenie Jelen ie j G óry 
ZorgáüiZówál pro f. GOrká. Gfelein 
tego zWiążkti jeśt tak ić  rozpo­
wszechnienie z ie larstwa lecznicze 
gó, aByśhiy nie ty lk o  Ufcżyltili za­
dość poirzeboni Zdrowia wszyst­
kie obyw ate li W Póiścą, Ifeeż r:'m - 
n lé i eksportować m ogli zióla i  le ­
k i ź n ich produkowane, do czego

mamy wszelkie w a ru n k i dane 
przez k lim a t, rozmaitość gleby i 
przyrodę. Jeśli ponadto zważymy, 
że n iektóre  z ważnych roś lin  le ­
czniczych, ja k  mniszek, p o k rzy ­
wa, babka, rdest, skrzyp, taśznik 
czy perz są po prostu chwastam i 
rosnącymi wszędzie, to możemy i 
liczne n ieuży tk i naszej ziem i w y ­
korzystać w  sposób na jbardz ie j 
racjonalny.

golowe badania, k tó re  m ają uy 
Stalić rozmieszczenie i zawartość 
pokładów  t gipsu. P row adzi się 
rówrfież badania podziemnych ka 
m ićń ió łom ów, w  k tó rych  N iem cy 
w  czasie W ojny ZaiństalóWali fa ­
b rykę przem ysłu Zbrojeniowego, 
zatrudniającą 5.000 jeńców. Przed 
wycofaniem  się N iem cy usunęli 
wszystkie Urządzenia, p rzy  czym 
zaginął w szelki ślad pb jeńcach. 
.Test możliwe, że zostali oni w y ­
m ordowani i zam urowani w  pod­
ziemnych gankach, k tó re  ciągną 
się tu  na długości W ielu k ilom e­
trów .

P róbk i gipsu alabastrowego w y  
dobytego z hóWocdkrytego złoża 
poddano badaniom la b o ra to ry j­
nym, k tó re  wykazały, że nadaje 
się on do użytku dentystyczne­
go. Uruchomienie w łasnej p ro ­
d u kc ji tego gipsu zaoszczędziłoby 
państwu w iele cennych dewiz. W  
prze tw órn i pracują sta li i już  w y  
k w a lif ik o w a n i pracównicję po­
ważne natom iast trudności ma 
gipsownia ze skom pletowaniem  
załogi w  kam ieniołom ach, za tru ­
dn ia jących p łynn y  element robot 
n ików  n iew ykw a lifikow anych , re 
k ru tu jących  się w  dużej rnierzś 
z osadn ików -reem igrantów  z Ju ­
gosławii. D la zapewnienia sobie 
stałej załogi, gipsownia przezna­
cza większość tegorocznej do tac ji 
inw estycy jne j w  wys. 10.667,000 
zł na budowę mieszkań Służbo­
wych dla pracowników;.

SPORT i WCZAS!
G r n r f  I f o r

na niesumiennych kupców
Legnica (o) W rocławska K o m i­

sja Specjalna, rozpatru jąc ostat­
nio szereg doniesień ha nieuczci­
w ych kupców legn ickich , zakwa­
lifik o w a ła  18 do ukarania.

Wśród ukaranych znajduje się. 
rzeźnik M arian  P ytlak , zam. przy 
u l. Sądowej 19, na którego za nie­
lega lny ubój nałożono karę grzy­
w n y  w  wysókośći 40.000 zł.

GfzyW ną ukaranych Zostało ró ­
wnież dwóch p iekórzy za pobie­
ran ie nadm iernych cen za chleb, 
a m ianow icie: Jan Tomczyński, 
zam. przy ul. S trzeleckie j 10, w  
Wysokości 35.000 zl. oraz Stefan 
Walasiak, zam. prźy Ul. G łogow­
skie j 15 — 10.000 zl.

W śfód dalszych skazanych kup 
cÓW j pobierających nadmierne 
ceny; wzgl. nie u jaw n ia jących 
efen rta n iek tórych artyku łach , f i ­
guru ją :

S tan isław  Łazińsk i, ul. Środ­
kowa 23 - 30.000 źł, Jan ina Szpyt 
ul. Panieńska 57 25.000 zł, Fe­
liks B utyńsk i, ul. Jaworzyńska 
n r 107 — 10.000 zł, B ron is ław a 
Kafarska, ul. Kraszewskiego 1 — 
10.000 zl, A ndrze j KióSijwSki, _ u l. 
Pocztowa 3 — 10.000 zl, A r tu r  K a ­
płan, ul. Jaworzyńska 13 — 10:000 
zł, W ładysław  Bartoszewicz, ul. 
W rocławska 215 — 10.000 zł, W la 
dysław  Stachura, ul. Czarneckie­
go 24 — 10.000 zł, M arc in  Nagleń. 1 
ul. Jaworzyńska 22 — 5.000 żł. 
Hersz Szybowski, ul. D z ienn ika r­
ska 4 — 5.000 zl, Józef Kasprzyc-^ 
k i, ul. Kazim ierza W. 38 — 5.0CC 
zł, Franciszek Gonczar, ul, G ło­
gowska 31 —  5.000 zł, Józef O slo’ 
ski, ul. Daszyńskiego 13 —: 5.001) 
zł, Szmuł Poleśzczuk, ul. Ż w irk i, 
i W igui-y 27 —  5.000 zł, M a ria  
SmOlska, ul. ŚcinaWska 1 — 2.oofl 
złotych

patuie swofe lasy
P r z y g o t o w a n ia  û ù  w a łk i  z e  s z k o d l iw y m i  o w a d a m i

’’Wystawa niezależnych
B°Saty dorobek artystów-plastyków i Oslsiegó Śląską
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i jSia,v wrocławskich art. 
wustawit ty lko  jedną swo

ją prą cę ó Oryginalnej tematyce 
pod narwą ..Komporycia". Aktild i- 
ne pod wzglądem tematu olejne ' 
akwarelowe prace, przedstawiające 
moipii-ji Wrocławia i różnych oko­
lic kraju, pokazali Artyści: Babcc- 
ki, Bielecki, Drabik, Hölter, Mö- 
dlibówśki i Wieczorek.

A rt. Czajka wystaw ił dwie prace 
— „Wieża św. Elżbiety“  (akwarć- 
ła) i „Kościół Panny M arii ha 
Piasku“  (tusz), odznaczające się 
rozmachem. i monumentalnością 
form  drchitektóriidehyćh. W pejza­
żu wyróżniają się barwnością i  le- 
hością w traktowaniu tematu prace 
artystów: Kopystyńskiego, Miśkie- 
wieża, Pękalskiego, Patyńskiej i 
Wiktora.

W dziale portretów sżtżególhie 
Zasługują ha wzmiankę prace w y­
konane kredką, bardzo dobre W ry
sumu. J. Borzęciaćj-KbżłBWśkiej,
subtelne w miorgćte W. pogonbw-
śkidj, która pokdżdłit również 0. do 
brą „M artw ą naturę“  W ihnym  
dzidle wystawy, odznaczające się 
wykwintną farhią portret 0 n i i 
główka dziewbżyfikl pełna Wyrazu 
i wyczucia J. Ponikowskiej oraz 
Z. Wfześhiowśkiego szkic portreto­
wy g dużej Wartości.

W dziale drzeworytów wyróżnia­
ją  się dobrą techniką proce Arty­
stki H. ŁepkoWsMej - GieCeWićzb- 
icej. Oprócz wymienionych, wysta­
w ili swoje obrazy artyści: M. Daw 
ś.kdj S. Dawski, II ab erko, Hachman. 
Jurćzehkó, Khhilński, Kicha, Krze- 
tüska, Pękalska. W ill i  Wojewódz­
ki.

Kâtowicé (Hm). Ndd łdsdhii pol­
skimi, wyniszczonymi rabunkową 
gospodarką okupanta, Zawisła no­
wa klęska. Grożą nią niéWihne z 
poźóru owady, niszczyciele drzew: 
brudhica-rnńiszka i  ósnuja-gwieź- 
dziśtd. Zapowiedź ich masowego roz 
mnażdhid przyniósł już rok ubieg­
ły, jednak główne nasilenie klęski, 
obejmujące powierzchnię kilkudzie
siętiU Hëktarô-sV làsü, nastąpi W te­
gorocznym okresie wiosenno-letnim.

MinisterśtWP Leśnictwa zdając 
eobie sprawę z naśtępśtw, jakife 
może przyłiieść opanowanie tere­
nów leśnych przez tè szkodniki, 
przystąpiło do przeprowadzania z 
n im i nowoczesnej i radykalnej wal 
k i chemicznej. Nad zagrożonymi 
drzewostanami, w pierwszym rzę­
dzie w Dyrekcjach Okręgu Łódz­
kiego i Śląskiego, zostanie rozpylo­
ny specjalny préparai Owadobój­
czy. Préparai téri — arsenian wa­
pnia — należy do kategorii trucizn 
żołądkowych, dźidldjdcy Zabójczo 
po spożyciu. Rozpylanie będzie dó- 
kónyWdńę przez ściśle WijHczony 
czas lęgu żarłocznych oWddóW (10

— l i  ‘diii), pożerających ig ły sosno 
we, co Spowoduje W następstwie 
tuyirüéiè przyszłych pokoieh szkód 
ników.

Opylanie zagrożonych terenów zo 
Stanie dokonane z samolotów, krą ­
żących ha wyśókóśfci 10 metrów 
nad WierżchOłkśmi drzew. Prepa­
rat tèn jest nieszkodliwy dlii tere­
nów, sąsiadujących z opylonymi 
drzewostanami, jednak w lasach, 
objętych akcją, istnieje niebezpie­
czeństwo zatriićia. Dlatdgó też za­
pylane tereny będą zamknięte 
przèz pewien okres czasu,, bg nie 
dtisidló się net nié nawet pttsąće się 
bydło. Udostępnienie objętych ak­
cją lasów nastąpi po stwierdzonym 
przez specjalistów ustaniu skutków 
opylania, CO md miejsce po p iérili- 
wszÿm, dlüzëj trwającym., łub ule­
wnym deszczu.

Żapylanie, niszczące szkodniki la 
Sów, przyniesie pewną doraźną stra 
tę, k tóre j uniknąć się nié da; Na 
terenach tych wyginą prawdopodo­
bnie wszelkie inne owady, a nawet 
ptactwo; żywiące się tym i owSda-

9,25 m iliarda złotych obrotu
w  śląskiin „S po lc iri“  w  I  kw arta le  b r

ih i; B ędzie  to je d n a k  s tra ta  ła tw ie j 
sza do od ro b ie n ia , n iż  s tra ty , w y ­
rządzone u tra co n ym  drzew ostanem .

Pewne niebezpieczeństwo przed­
stawia Opylanie również dla 
pszczół, które mogą tra fić  W siuej 
wędrówce na opylone rośliny i 
zbierając Z nich nektar Ulec zatru­
ciu. Zwracając na ten fakt Uwagę 
pszczelarzy śląskich komunikujemy 
że tCrmin l tereny, podlegające o- 
pylitM.il, będą podmie we właści­
wym czasie dd Wiadomości publicz­
nej. Wystarczy wówczas na czas 
riJccji wyWiHć Ule ha Odległość, w y ­
noszącą najm niej Ś km. i po pierw­
szym deszczu przewieźć je z pouifo- 
teth, by Sprawę rbżWiązać pomy­
ślnie dla pszczelarzy.

Ńd terenie Śląskiej Dyrekcji La- 
śów PańStWowybh akcja, przygoto­

w aw cza do p rzep ro w adze n ia  opylaA  
je s t w  p e łn ym  to ku . N a lo tn is k u  
w  K a to w ic a c h  w y ła d o w a n o  ju ż  10 
w agonów  ś ro d kó w  a rsenow ych , spro  
W odzonych z A n g li i .  K ie ro w n ic tw o  
techn iczne  ca łe j a k c ji  spoczyw ać bę 
dzie w  rę kach  inż. p ilo ta  M u szk i. 
P ró b n e  lo ty  oSbędą ś ię  ju ż  w  
d n ia ch  n a jb liż szych , począ tek ca ł­
k o w ite j a k c ji je s t o b liczo n y  na  czas 
lęgu  la rw , na p ie rw szą  dekadę l ira -  
ja .

W  ty c h  dn ia ch  p rzep ro w adzo no  
z p re p a ra te m , ty m  p ró b n e  o p y la n ia  
W je d n y m  ż n a d le ś n ic tw  p o d w a r­
szaw skich . A k c ja  ta , ś ledzóna p i l ­
n ie  p rzez D y re k c ję  Ś ląską, da la  w y  
n ik t  p o zy tyw n e , co po zw a la  p rz e w i 
d yw a ć  po m yś lne  je j  ro żw ią za ń ie  i 
w  w o je w ó d z tw ie  ś lą s k o -d ą b ro w ­
sk im .

Echa morón z okresu okupacji
Śm iertelna bójka rta źabawie

Katow ice (erg.). W  poszczegol- 
ńych hu rtow n iach  pow ia towych 
i,Społem“  w  pierwszym  kw arta le  
br. osiągnięto ogółem obrót w  
kwocie 9 m ilia rd ów , 232 m ilionów  
i 77 tysięcy ,żł. Na sumę tę sk ła­
da ją śię obroty w  placówkach pó 
w iat owych oraz placówkach brari 
żowych W ydzia łu  Spożywczego, 
istn ie jących na terenie w ó j, ś lą­
sko-dąbrowskiego.

Na pierwszy p lan pod w zg lę­
dem wysokości obrotów  ogólnych 
wyśurią ł śię dd dz ia l „Społem “ w  
Będzinie, osiągnął oh bowiem  w  1 
kw a rta le  br. sumę 246.185.000 żl, 
następnie O ddział w  B y tom iu

(210 m ilionów  i  17 tysięcy zl), w  
Opolu (zę składnicą w  N iem od li­
nie) —  196 m ilionów  i 499 tysięcy 
zł,, oraz Oddział w  B ie lsku — 195 
m ilionów  331 tys. zł.

Na czoło wysunęła się h u rto w ­
nia pow ia tow a „Społem “ w  B ę­
dzinie, w  k tó re j ob ro ty  szlachet­
ne w  Stosunku do Ogólnych obro­
tów  zew nętrznych w yn ios ły  87 
pfbc., za n im  k ro iz y  Oddział w  
R yb n iku  (76,3 proc.), następnie 
Oddział w  Raciborzu (73 proc.), 
Strzelce (72,8 proc.) itd . We Wszy 
stk ich p lacówkach „Społem “ na te 
renie naszego wojew ództw a prze­
kroczono p re lim in a rz  obrotów.

C Z Ę S T O C H O W A . (S) w  d n iu  24 
lu te go  1944 r .  w e  w s i S ka lb a n iś  
(pow . Z a w ie rc ie ) o d b yw a ła  się za­
baw a strażacka, w  czasie k tó re j 
m ię d zy  k i lk u  u cze s tn ika m i doszło do 
k rw a w e j b ó jk i.  W z ię li w  n ie j m . in . 
u d z ia ł Tadeusz C zapla  i M ieczys ła w  
J a w o ts k i że w s i M ły n y , o raz S ta n i­
s ław  R u d y  ze S ka lb a n i. C zapla d w u ­
k ro tn ie  u g o d z ił bagnetem  w  k la tk ę  
p ie rs io w ą  B o le s ła w a  P ąehalskiego, 
k tó r y  po n ió s ł śm ie rć . Z k o le i Czap­
la  ro z p ra w ił śię z Jan  erb L e ś ia k iem , 
zadajgC m u  szereg c ię żk ich  ran. 
Władze n ie m ie c k ie  p rzesz ły  nad tą 
k rw a w ą  ro z p ra w ą  do po rządku , za­
dow o lone , że P o la k  zg in ą ł z rę k i ro ­
daka i  sp raw a  poszła w  zapom nien ie .

D o p ie ro  o s ta tn io  dó P ro k u ra tu ry  
w  S osnow cu zg łos iła  ś ię w d o w a  po 
P ą ch a lśk im  i  zam e ldow a ła  o zapom 
n ia n e j zb ro d n i, w skazu ją c  ja k o  bez 
pośredn iego  je j  spraw cę Tadeusza 
Czaplę. N a  sku te k  tego w szczęto do­
chodzen ie  i  a k ta  sp ra w y  przekazano

sędziem u ś ledczem u w  C zęstocho­
w ie , k tó r y  p rze s łu ch a ł o d czu w a ją ­
cego jeszcze obecnie  s k u tk i zada­
nych  m u  przez CzSplę Uszkodzeń 
c ia ła  L e śn iaka . T e n  o s ta tn i p o tw ie r  
d z if podane przeż P gcha lską  Oko­
licznośc i k rw a w e j ro z p ra w y  sprzed 
4 la t. Na po le cen ie  sędziego ś led ­
czego D om a ga ły , C zapla  żośta ł a re ­
sz tow a ny  i  osadzony W W ięz ien iu . 
W raz  z n im  od pow iadać będą J a - 
w b rś k i i  R u d y , k tó rz y  b r a l i  ud z ia ł 
w  bó jce .

Porządkowanie miasta
Legnica, (o) W  L e g n ic y  p rz ys tą ­

p iono  do oczyszczania m ias ta  z 
g ru zó w  i ze śm iec i.

Z a tru d n io n e  b ry g a d y  robocze 
p rzy  ro z b ió rc e  ru in  usu nę ły  ju ż  
ponad łO.OÓO m  sześć, g ru zu  i  w y ­
d o b y ły  oko ło  180 tyś ię cy  s z tu k  ce- 
g ly j zd a tn e j jeszcze do uży tku .
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Przygotowania przedolimpijskie w pełnym toku

Eliminacyjny turniej bokserski w Ładzi
Łódź. W  dniach 28, 27 i  28. m aja 

br. odbądzie się w  Łodzi przed­
o lim p ijs k i tu rn ie j e lim inacy jny. 
W  tu rn ie ju  weźmie udz ia ł czte­
rech najlepszych zaw odników  każ 
dej wagi. Zawodnicy wa lczyć bę­
dą m iędzy sobą systemem, p u n k ­
tow ym  t. zn. każdy zaw odnik sto­
czy 3 w a lk i ( t j. z w szystk im i za­
w odn ikam i danej wagi).

Zawodnicy, k tó rzy  zdobędą .1

miejsce w  tu rn ie ju  tw orzyć będą 
drużynę o lim p ijską , natom iast za­
w odnicy, k tó rzy  u lo k u ją  się na 
d ru g im  m iejscu tw orzyć będą d ru  
gą drużynę o lim pijską.

W yłon ione drużyny o lim p ijsk ie  
powołane będą na dalsze dwa o- 
bozy przedo lim pijskie , mające się 
odbyć w  miesiącu czerwcu i  przed 
odjazdem na O lim piadę w  m ie ­
siącu lipcu  br.

Slavia (Ruda) -  Górnik (Wałbrzych) 8:8
(¿rEywocz wyjKrTwa r. Budnerem

Siemianowice. Odbyły się zawo­
dy pięściarskie pomiędzy Górni­
kiem z: Wałbrzyehą a Siavią Ruda,

Z przygotowań do 
Igrzysk Bałkańskich

W arszaw a.' Poza rozpoczętym i 
ju ż  rozg ryw kam i p iłka rsk im i, 
Ig rzyska Bałkańskie i  S rodkow o- 
E uropejskie . s ta ły  się obiektem  
zainteresowania innych . Z w iąz­
ków  Sportowych, k tó re  przygoto­
w u ją  się do b lisk ich  ju ż  startów .

P o lsk i Zw iązek P iłk i Ręcznej 
celem W yłonienia w  * poszczegól­
nych konkurencjach reprezenta­
c ji, organizuje obozy, k tó re  m ają 
na celu przygotowanie ko n dycy j­
ne zawodników. Jak wiadom o, w  
dn ia 23 — 30 czerwca rozegrane 
zostaną w  S o fii tu rn ie je  w  piłce 
koszykowej drużyn męskich i  żeń 
skich, zaś w  dniach 15 —  30 
czerwca —  tu rn ie j szczypiorniaka 
w  Budapeszcie.

Obóz dla  szczypiornistów, ko- 
iz y k a rz y  i koszykarek trw ać bę­
dzie 10 dn i, po czym drużyny  bez­
pośrednio w y jadą  na tu rn ie je .

NowiRfci olimpijskie
$  F iń sk i zw iązek lekkoa tle tyczny  Paterok

mające na celu .wyłonienie stałej 
reprezentacji górników. Pomimo 
iż goście wystąpili w osłabionym 
składzie i w dodatku bez dwóch 
zawodników w  wadze pół i cięż­
kiej, zdołali, dzięki w ie lk ie j ambi­
cji, zremisować. V/ ramach tych 
zawodów m istrz Polski — Grzy­
wacz stoczjd pokazową walkę, z 
Rudnerem, wygrywając po pięknej 
walce nieznacznie na punkty.

W yniki techniczne poszczegól­
nych walk przedstawiają się nastę­
pująco: (na pierwszym miejscu pię 
ściarze Slavii)

W muszej — Kilos, mający nad­
wagę, oddał punkty walkowerem 
Stelmachowi W koguciej — M aj- 
cherczyk po bardzo żywej i  zacię­
tej walce W ypunktował Szczygiel­
skiego II.  W piórkowej — Matloch 
zabłysnął doskonałą formą i zmu­
s ił w  I I I  rundzie do poddania się 
Szczygielskiego I. W lekkiej — Ru 
sin po nieczystej walce przegrał 
z Dominiakiem. W półśredniej — 
Zorembik przegrał niespodziewanie 
z Michalakiem. W średniej — po­
gromca mistrza Śląska — Sznaj- 
dra, Cwołek przegrał na punkty 
a dobrze walczącym K w iatkow­
skim. W półciężkiej — i  ciężkiej —

Skalec otrzymali punkty 
rozpoczął ju ż  fachowe tre n in g i dla walkowerem z powodu braku prze- 
sw ych zaw odn ików  wyznaczonych do iK m
e k ip y  o lim p ijs k ie j. Na tre n in g o w y  c' ‘ wmKOV''
obóz p rze d o lim p ijsk i pow o łanych
zostało 123 zaw odników . Odbywa się
on w  m iejscow ości Lob ia  w  pob liżu  
H els inek pod k ie ro w n ic tw em  AMlSa 
Valste.

Czołow i lekkoa tlec i francuscy — j W AR SZAW A.
A r ifo n  i  H auseńjłs. p rzygo to w u ją  się ! Press donosi z M ontrea lu , że m i- 
bardzo starannie do nadchodzącej | s trz yn i św iata w  jeździe f ig u ro w e j 
O lim p iady. A r ifo n  zaprzestał naw et na lodzie Barbara A nn  Scott (K a ­
rm ienia papierosów. i nada) nie przeszła na zawodowstwo,

& 29 bokserów duńskich zostało po- I ponieważ w  Am eryce stosowane są 
w ołanych na p rze d o lim p ijs k i obóz j z y t wysokie s taw k i podatkowe, 
tre n ingo w y. Z  zaw odników  tych  * « - 1 P rzedstaw ic ie l A P  przeprow adził 
stanie w ybrana  ósemka duńska. Da- 1 w yw ia d  z m atką B a rb a ry  Scott, pod 
n ia  nosi się z zam iarem  osadzenia | czas którego dow iedsia l się, że

Barters Scott nadal omatorlą
A gencja

K ap itan  zw iązkow y P. Z. B. 
wyznaczył następujących zawod­
n ik ó w  m ających wziąć udzia ł w  
tu rn ie ju :

Waga musza: Kasperczyk (Po­
znań), Tyczyński (Warszawa), K a ­
m ińsk i (Łódź), G um ow ski (Pomo­
rze), rezerwa K a rg ie r (Łódź); 
waga kogucia: Grzywoez (Śląsk), 
B azarn ik  (Śląsk), Symonowicz 
(W rocław), B rzózka (Łódź), rezer­
wa Czarnecki (Łódź);

waga p ió rkow a: A n tk iew icz 
(Gdańsk), Czortek (Warszawa), 
M atloch (Śląsk), ICruza Pomorze), 
rezerwa S z y m a ń s k i (Poznań);

waga lekka : Rademacher (Śląsk) 
Skie rka (Gdańsk), G rym in  (Łódź), 
Żóraw sk i (Warszawa), rezerwa 
B on ikow sk i (Łódź);

waga półśr. Chychła )Gdańsk), 
O le jn ik  (Łódź), Iw ań sk i (Gdańsk), 
Schneider (Śląsk), rezerwa K u la  
(Śląsk);

waga średnia: Zagorski (W ar­
szawa), K o lczyńsk i (Warszawa), 
Nowara (Śląsk). Cebuiak (Pomo­
rze), rezerwa Trzęsowski (Łódź);

waga półciężka: Szymura (Po­
znań), A rchack i (Warszawa), K u ­
b ick i (Częstochowa), U rban iak 
(Śląsk), rezerwa Jabłoński (Pomo­
rze);

waga ciężka: Jaskóła (Łódź), 
l i l im e c k i (Poznań), Stec (Łódź), 
Z y łis  (Łódź), rezerwa G rzelak 
(Warszawa).

D la  wszystk ich wyznaczonych 
zaw odników  do tu rn ie ju  obow ią­
zuje zakaz s ta rtu  z dn iem  8 m a­
ja  1948 r.

Bokser skazany 
na 5 la t w ięzienia

W  a r  s z ¡a w  *. F rye il sądem
okręgowym  stawą} znany przed 
w o jną  m is trz  wagi p ió rko w e j w  
boksie Tadeusz K ozłow ski. A k t  
oskarżenia zarzucał n*u podpisa 
nie  vo Iks lis ty  oraz współpracę z 
gestapo.

W  w y n ik u  rozpraw y K ozłow ski 
został skazany na 5 la t  w ięzienia.

P il nadal m istrzem Be lg ii
Bruksela. W cyrku  kró lew sk im  

w  B rukse li odbyło się spotkanie 
p ięściarskie zawodowców o t y ­
tu ł m istrza B e lg ii w  wadze cięż­
k ie j m lę d iy  obrońcą ty tu łu  — 
W ilde P iłem , a Robertem.

W  spotkaniu tym  P it  obron ił 
swój ty tu ł,  zwyciężając Roberta 
na p u n k ty  w  13-rundow ej walce.

Ś m i e r t e i n ą g  c i o s
Sześć wypadków zgonu na ringu

Zgon Dartharda jest i« * 31 
styni w  tym roku na świece W. 
pa dkicm śmierci po walce be®5 
skiej.

N ow y .Tork.
Po porażce z 
Raadiiriem w  
Chicago, czoło­
wy pięściarz a- 
m erykański wa 
gi śreclniiej —

Georgie Abrans, postanow ił -wy­
cofać się z czynnego życia sporto 
wego.

Abrans walczy} w  czasie s w e j!
k a rie ry  z  na jlepszym i pięściarza^ j £ £

Z wydawnictw sportowych
Technikn fcofcso

Jednym
techn ików

doskonałych znawców

m i św iata w ag i średniej. N a jw ię ­
kszym jego sukcesem było  zdoby i b„oksu'^  jL ..Trenin; 
c ię  w , 1941 roku  m istrzostwa św ia s"a -cz-,s’° f 
ta w  swej ka tego rii, k tó re  jednak 
po k ilk u  miesiącach s trac ił, prze 
g ryw a jąc na pu n k ty  w  lis topa ­
dzie 15-rundową w a lkę  z Tony 
Zaie-Zalewskrim.

*

Nowy Jo rk . W  Am eryce zda­
rz y ł się ju ż . trzec i w  tym  roku  
wypadek śm ierc i pięściarza po 
walce. Onęgdaj zm arł w  szpita lu, 
w  k ilk a  godzin po meczu, ,19-letni 
Jackie D arthard .

Podćs&as sw e j w a lk i z Ły tte lem ,
D a rth a rd  otrzym a} w  szóstej ru n  
dale serię s ilnych  ciosów, po k tó  
re j osunął się na deski, tracąc 
przytomność. N ieprzytom nego za 
brano prosto z r in g u  do szpitala, 
gdzie zm arł w  k ilk a  godzin po 
przyw iezien iu , n ie  odzyskawszy 
świadomości.

......................  - , 7eSt
sz tuk i piąściarskie.1 0„ 
hodzenia polskiego I- ^  

branszky. T em atow i boksu
kto rą  1 ¡g

„T echn ika  boksu", „N a u c W ^
boksera".

rzy
-en«« j ..T ren ing fc.......—  nJlł

powyższej t ry lo g ii *-T ^igO 
ka boksu*- doczekała się p°js*..Ja 
tłum aczenia . Książka ta wzb og 
z w ie lu  względów  naszą ubogą y  
tychczas w  tym  przedm iocie llT 
tu rę . , jg}i

Na w a lo ry  k iążk i, k tó ra  P ^ S d  
w m etodyczny sposób p e łn y  wyj1 ^  
te ch n ik i boksowania, składa sięciyl, 
p ierw szym  rzędzie. popu la rny '¡e 
prze jrzystość i usystematyzowa 
m ateria łu .

A u to r  za jm u je s ię przegw®. j 
tech n ik i boksersk ie j, je j p ra w a ^ jg  
ty m i prze jaw am i, k tó re  w  
dzis ie jszym  zna jd u ją  zastosowana 
Założenie autora w yd a je  się 111 cjje 
ho łdow ania w  obecnym  czasie jg j; 
ciosu o ty le  słuszne, że od 
n ika  w ysok ie j k lasy  żąda się r 
nież pe łne j w iedzy technicznej. $

*»cr»utrarti n 7a\VO"

C ieksnua  im preza sportową

UJL Zrujlębie -  S lq sk  süsSis
Katow ice. Na boisku Sarm acji 

w  Będzin ie odbędzie się w  nad-

Manchesier Uidl
Fjli&y#a pr,ter Anglii

Londyn, (obsł. 
wi.) W ubiegłą 

-• sobotę rozegrany 
został finałowy

____________ mecz piłkarski o
......... ....... . "“ p u ch a r A f tg l i i . j

Spotkanie zgromadziło ponad 100

w szystk ich wag.
.¡j W skład e k ip y  o lim p ijs k ie j Po­

łu d n io w e j A f ry k i w chodzi ty lk o  5 
lekkoa tle tów  i 8 ko la rzy .

*  E g ip t lic zy  się z w ysłan iem  bar­
dzo s ilne j e k ipy  do Londynu . Liczha 
uczestników  obe jm u je  już  ponad 
100 osób. Jest to rekordow a liczba, 
gdyż na żadnej o lim p iadzie  E g ip t nie 
b y ł reprezentow any przez ty lu  zawód 
n ików . N a js iln ie jszą  częścią ek ipy  
będą zapaśnicy.

rn i-
s trzyn i św iata o trzym ała  ostatnio 
o fe rtę  od jednego z hoHywoodskich 
p roducentów  film o w y c h  p ropon u ją ­
cego je j  7.500 do la rów  tygodn iow o 
za udz ia ł w film ie . Z sum y te j 
Scott. wg. w ypow iedz i je j m a tk i, 
o trzym a łaby jedyn ie  3.00(1 do la rów , 
resztę zaś p rz y ją łb y  skarb państwa.

Ponieważ Scott n ic zamierza odda­
wać w iększych swych zarobków 
skarbow i, "postanowiła ona o fe rty  nie 
p rzy ją ć .

Associated i tysięcy widzów. Na boisku stanęły 
naprzeciw siebie druyny Manche­
ster United i Błackpool.

Zwycięstwo przypadło drużynie 
Manchester United w  stosunku 4:2 
(1:2). W pierwszej połowie lekką 
przewagę miała drużyna . Black- 
pooiu, dla której bramki s trze lili 
Shińwstll z rzutu karnego i M or- 
tensen W drugiej części zdecydo­
wanie przeważał zespół Manche­
steru, który też żóśłuięńie wygrał, 
zdobywając, tym  samym puchar 
A ng lii na rok 1948. Bram ki dla 
zwycięzców zdobyli. Rowley 2. 
Pearson i  Anderson po jednej.

1928 - 7
1948 -  tysiące

Warszawa. W  tegorocznym. 
gu Narodowym  w  zreorganizowa­
ne j jego fo rm ie  wezmą row n  eż 
udzku kob ie ty, dla k tó rych  roze­
grane będą b ieg i na dwóch dys­
tansach: 500 m  —  do la t 18 j  1000 
m  — powyżej 18.

B ieg i te odbędą się wyłącznie 
w  k la s y fik a c ji drużynowej, p rzy 
czym zaleca się, ażeby drużyny 
kobiece złożohe z 5 zawodniczek 
przebiegały dystans m ożliw ie  ra ­
zem, pod k ie row n ic tw em  kp t. d ru  
żyny i  razem dobiegały do mety.

W im prezie te j bow iem  nie cho 
dzi o pokazanie fo rm y  biegowej 
jednostk i w y ją tko w o  do biegu 
uzdoln ionej, ale o wykazan ie zdol

uczestniczek Biegu Haredowego

łuc&atpf) Tadw^

ności przebiegnięcia dystansu 
przez szerszy ogół z gotowością do

P oniedzia łek 26 kw ie tn ia
5.53 sygnał i zapowiedź s tac ji. G.00

sygnał i .,K ie d y  ranne“ . 6.05 g im na­
s tyka . 6.20 zegarynką muzyczna. 6.50 
program . 7,00 sygnał czasu i  dz ienn ik  
7:20 lekc ja  języka  rosy jsk iego. 7.33 
m uzyka. 8.20 in fo rm ac je . 8.25 sk rzyn ­
ka PCK. 8.50 m uzyka. 9.00 gazetka ra ­
diowa dla szkół. 9.15 program . 11.57 
sygnał i  he jn a ł. 12.04 dz ienn ik . 12.25 
koncert o rk ie s try . 12.50 m uzyka. 13.00 
na swojską nutę. 13.20 kon ce rt re k la ­
m ow y. 13.40 koncert życzeń. 14.00 p ie ­
śni narodów  słow iańskich . 14.20 m u ­
zyka. 14.39 pogadanka dla dzieci. J4.40 
pogadanką sportow a. 14.30 kom uniljR - 
ty . 15.00 in fo rm ac je . 15.15 a r ty k u ł ak­
tu a lny . 15.25 m uzyka. 15 30 muzyka 
polska. 16.00 dz ienn ik . 16.20 zagadki 
muzyczne. 15.40 ..Zaczęło się w  P a­
le rm o “ . 17.00 rn u zy im  17.30 przegląd 
tygodnia . 17.45 KUL.. A tom y moż-
na za b ija ć ". 18.00 kon ce rt ro z ry w k o - \ k : „ . t K o ż e iu c h
.....  ' * «  - ........ ’ * '«  m uzyka dla s la. ^ a i e i  fk o ze .u cm

.„ i» ja k  wiadom o, Czechosłowacja

O puchar Davisa
Anglia - Indie 2:1

Londyn. (PAP). P ierwszą ru n ­
dę tegorocznych rozgryw ek o p u ­
char Davisa rozpoczęło spotkanie 
tenisowe reprezentacji In d ii i A n ­
g lii.  P o . p ierwszym  dn iu rozg ry ­
wek, w  k tó rym  odbyły się dwa 
spotkania , w  grze pojedynczej, 
w y n ik  jest rem isowy 1:1.

Prowadzenie dla In d ii zdobył 
Diii,p Bose, b ijąc  A ng lika  "Walto. 
na 6:3, 6:3, 6:2. P u n k t dla A n g lii 
uzyskał Torty M ottrąm , odnosząc 
zwycięstwo nad Sum artem  "Miarą 
(Indie) w  stosunku 6:0, 6:3, 7:9, 
7:5.

W  drug im  dn iu para angielska 
M ottram , Paish pokonała parę 
in dy jską  Subh Sawhney, Sumant 
M ie ra  w  stosunku 6:3, 7:5, 6 :2.

Zwycie,stwem tym  reprezenta­
cja  A n g lii zdobyła prowadzenie 
w  meczu 2 :1.

Kożeiuch iren u je
femsistów czeskich
Praga. Żostalo tu  podane do 

w iadomości, że przygotowaniem  
reprezentacji tenisowej Czechosło 
w a c ji ćto g ier o puchar Davisa 
zajm ie się znany dawnie j ten isi-

większego a bezinteresownego 
w ys iłku  na rzecz drużyny.

Jedyny bieg narodowy kobiet 
m ia ł miejsce w roku  1928 w  W ar­
szawie, B y ł on jednak zupełnie 
n iepopu la rny i zgrom adził na s ia r 
cie jedyn ie  7 konkuren tek.1, Dziś, 
kobietą polska w ykazu je  w ie lo ­
k ro tn ie  większą dojrzałość spor­
tową i z pewnością bieg zgroma­
dzi na starcie tysiące zawodni­
czek z całej Polski.

chodzącą środę m iędzy okręgowy 
mecz p iłk a rs k i pom iędzy repre­
zentacjam i Śląska i Zagłębia. Już 
sama zapowiedź tego spotkania 
w yw o ła ła  wśród w ielo tysięcznych 
rzeszy zw o lenn ików  p i łk i nożnej 
zrozum iałą sensację. Zachodziło 
jedyn ie  pytanie , w  ja k im  sk ła­
dzie w ystąp ią  obie reprezentacje 
do tego spotkania.

Jak się dow iadu jem y, kap itano ­
w ie  obu okręgów, doceniając waż 
ność propagandową zawodów, u - 
ś tą li li na js iln ie jsze .składy, na ja ­
k ie  w  c h w ili obecnej stać sąsia­
dujące okręgi. V/ reprezentac ji 
Śląska zobaczymy wszystkich re ­
prezentantów Polski, k tó rzy  g ra li 
w  W arszawie przeciw  Czechoslo- 
w a c ji, oprócz Cebuli, k tó ry  jest 
kontuz jow any. Skład teh niew iele 
różn i się od składu Słą&k —  P ra­
ga, a raczej jest jeszcze s iln ie j­
szy, gdyż w  ataku będzie g ra ł Cie­
ślik. B ra m k i Śląska b ron ić  będzie 
Jan ik  (rez. B ron i), w  ob ron ie 'za ­
grają Janduda (AKS) i Gebur 
(Ruch), w  pomocy —  Suszczyk 
(Ruch), A nd rze jew sk i i G ajdz ik  
(obaj AKS), w  ataku: Przecherka, 
Cieślik, A lszer (wszyscy Ruch), 
P y te l (AKS) i K u b ic k i (Ruch). Na 
rezerwowych wyznaczono P ary­
sa (Rymer), D udę (Naprzód L ip i-  
ny> i M uskałę (AKS).

W drużynie Zagłębia zobaczy­
m y następujących zaw odników : 
w  bramce Janczura, (Zagłębie) na 
obronie: Sobieraj (HCKSV) 1 P ro ­
kop (Sarmacja), w  pomocy: Sto- 
kowacki. (RKU). Tom ecki (RKU) 
i K ró l (Czarni), w  ataku: Lubas 
(Sarmacja), Orzechowski (Sanna--

Czy trenujesz do Narodo­
wego Biegu na przełaj 

w  dniu 2. 5. 1948 ?

Z e  stadionów ZSRR

w y . 18,43 powieść. 13.00 
w szystk ich . 20.CO dzienn ik . 21.00 m uzy 
ka. 21.30 koncert. 22 00 c iekaw ostk i l i ­
te rack ie . 22.33 m uzyka taneczne. 53.00 
dz ienn ik . 23.15 program . 23.30 , hym n 
i  kon iec audycy j.

rozegra pierwszy mecz o puchar 
Davisa z B razy lią  w  czasie od 8 

¡do 10 m aja w  Pradze.

MOSKWA. Przygotowując się do 
rozpoczęcia rozgrywek o m istrzost­
wo Związku Radzieckiego, czołowe 
drużyny piłkarskie grają oOicrui 
na południu państwa. W jednym z 
ostatnich spotkań wojskowa druży­
na C ftK A  odniosła zwycięstwo nad 
lening radzkim „Zenitem “ , rewan­
żując się Za poniesioną uprzednio 
porażkę w stosunku 1:3. Doskonałą 
formę zademonstrowało również 
moskiewskie „Dynamo“ , bijąc w y­
soko lotniczą drużynę ,,Skrzydła 
Sowietów“  iv stosunku 6:4.

©  V/ południowych republikach 
Zv>iq,zku Radzieckiego rozpoczął się 
już sezon lekkoatletyczny. Z uzyska 
nych wyników na czoło wysuwa się 
rezultat jednego z najlepszych m io­
taczy radzieckich — Kanaki, który  
rzucił młotem. 52,SI m. M istrz ju ­
niorów w skoku wzwyż Zajcew u- 
zyskał w tej konkurencji dobry w y­
n ik  — ISO cm. Na tych samych za- 
dwóach Denisenko przebiegł 100 m 
w 11,2 sek. oraz skoczył o tyczce 
4,90 m.

9  Rozgrywaną corocznie w T y fu ­
sie sztafetę na dystansie 7,5 km, w y­
grała w tym  ro ln i drużyna „B o l­
szewika“ , bijąc wielokrotnego zwy­

cięzcę tej konkurencji zefyól „D y ­
namo“ . Drużyna zwycięska, w skład 
której wchodzili uczniowie szkół 
miejskich, uzyskała czas 19:33,9 min., 
co jest zarazem najlepszym w yn i- 
kiera na tym dystansie.

•  Na obozach kondycyjnych na 
południu ZSRR przebywają czoło­
w i lekkoatleci radzieccy, wśród któ 
rych znajdują się m. in. m istrzowie 
Ztoięzfcu Radzieckiego i  Europy: 
Nina Dumbadze, Eugenia Seczeno- 
wa, K laudia Majuczaja, Tatiana 
Seiorhtkowa i  M iko ła j Karakułów. 
Według opin ii fachowców lekkoat­
leci radzieccy Znajdują się w dos­
konałej formie.

•  Sezon lekkoatletyczny w Mos­
kwie rozpocznie się w  dniu 9 maja. 
Ną otwarcie sezonu) odbędzie się 
tradycyjny bieg na przeła j o nagro­
dę redakcji pisma „Wieczornaja 
Moskwa“ .

9  W najbliższym czasie rozegra­
ne zostaną w Moskwie ogólno­
związkowe zawody pięściarskie. W 
tu rn ie ju  spotkają się fina liśći tego­
rocznych mistrzostw ZSRR z m ło­
dym i wychowankami szkół sporto­
wych.

cja), K u la w ik  (Zagłębie), Prostac­
k i (Sarmacja) i Maczuga (Czarni).

Początek spotkania przew idz ia­
no na godzinę 17,30.

ztuka boksowania, ody z a W cc r  
chce sie wznieść na w yższy Jel M  
z łom , wym aga bowiem  obok wsl0!,,y- 
n a tu ry  fizyczne j p racy mózgu. . 'Ł . 
maga g ry  czynn ikó w  in te ie k tu 
nych . . 0ics

O bserw ując natom iast nasz 
pow o jenny, obserw ując walW- A  
r in g u , gdzie często przez trz y  rU!j,3, 
czeka się na cios. s tw ie rd z ić  trz? 
że nasi adepci sz tuk i pięściarski^' „ 
w iększości w ypadków  technice L j, 
ksersk le j poświęcoją zb y t mało 

I  tu  z pomocą przychodzi doskon-^, 
podręczn ik  I .  Dcbrsnszkiego. •{ J .  
ku  trenera, zaw odnika lu b  zwOlcn , 
ka boksu książka ta stać się P ° „ ie d ' 
użytecznym  przew odn ik iem , wZtmu.- 
n ie  pomocą w  nauce i naucza'-' e 
Użyteczność ks iążk i podnosi doy 
zestaw iony szkic h is to ryczny , J0j  
czący ro zw o ju  sz tuk i boksersk ie jg t 
czasów sta rożytnych  oraz 
R egu lam inu Polskiego Zw iązku  » 
serskiego.

B. reprezentanci Czechosłowacji 
trenerami krakowskich p łkarzy

K r a k ó w .  Na prośbę zarzą­
dów k rakow sk ich  k lu bó w  p i łk a r ­
sk ich  k ie row n ic tw o  reprezentacji 
p iłk a rs k ie j K rakow a, będąc w  Pra 
dze zaangażowało s łynnych m ię ­
dzynarodow ych trene rów  cze­
sk ich : K uc liyn kę  —  dla W isły, 
Bokscaya —  dla G arba rn i oraz 
Knoblocha —  d la  KÓ ZPN.

T rener Knobloch, dziew iętna- 
s io k ro tny  reprezentant Czechosło 
w a c ji zaangażowany został na do­
roczny obóz ju n io ró w  K O ZP N  na 
Kow ańcu pod N ow ym  Targiem . 
K nobloch należy tio najlepszych 
trenerów  czeskich i Czeski Z w ią ­
zek P iłk a rs k i po lec ił go specja l­
nie dla najm łodszych, a u ta len to ­
w anych p iłka rzy .

K uchy oka b y ł d ługo le tn im  tre ­
nerem „S p a rty “ , a w  ciągu dwóch 
ostatn ich la t trenow a ł drużynę 
Slezska Ostrava.

Bokscay, bram karz S !av ii tre ­
now ał szereg k lu bó w  ligow ych, 
m. in . Nusle (Praga).

I .  D obranszky. Technika bok'tsć-
W yd. G .K .W . 1948 r., s tr. 182, rys. 
cena 380 zt.

M is trz  Europy Freddie M il*8 Je, 
kolanach. W  p ią te j rundzie. 
k ie ln y  sierp M arsha lla  9
w alkę, przynofiząe m u zw yci?s

przez k. o.

I I  e ta p  wyścigu „ E k ip m ts i  P a£u aó sk ieS « ‘

Rzeźnicki ziioiuu pieruiszjj
Poznań.' : .Na starcie drugiego 

etapu kolarskiego wyścigu o n a ­
grodę przechcdńią redakc ji „Eks 
in-essu Poznańskiego" stanęło 40 
zaw odników  w  tym  5 poza kon- 
kürsern, k tó rzy  odpadli na p ie r­
wszym  etapie. K ilk a  k  lom etrów  
za • Z ie loną G órą zawodnicy trzy  
m a li się razem, p iln u ją c  przede 
w szystk im  zwycięzców I  etapu 
Rzeźnickjego, W ygłęndę ó K o 
m pm iczaka, k tó rzy  k ilk a k ro tn ie  
nadarem nie p róbow a li ucieczki. 
Na 28 k ilom etrze  zawodnicy po­
d z ie lili się na 3 grupy. Czołówkę 
ś tan ów ili: Rzeźnicki, W yglenda, 
Kcm orn iczak, Rozumek, Vogt, 
M igos i  F rąckow iak.

Na metę I I  etapu w  Gorzowie 
w pad ł p ierw szy R zeźnicki w  cza-

Mi$trz@stwa 
gunnaslyczne ZSRR

M o s k w a .  P rzy udziale prze­
szło 49 okręgów zakończyły się 
X - tc  G imnastyczne M is trzos tw ^ 
Zw iązku Radzieckiego. W  kon ku ­
re n c ji m ęskie j ty tu ł m istrza Z w ią  
zku Radzieckiego zdobył znany 
g im nastyk M ik o ła j Seryj, uzysku­
jąc ogółem 113,8 p k t. na 120 moż­
liw ych . D rug ie  miejsce zają. m ło ­
dy zaw odnik T im oszek r— 113,3 
pk t.

W  kon ku re n c ji pań pierwsze 
m iejsce i  ty tu ł m is trzyn i Z w ią z ­
ku Radzieckiego zdobyła zawod­
niczka A n top is , uzyskując 116,25 
p k t. na 120 m ożliwych.

sie 4:45,337,6 godz. Przed v ° f^ :39 
(..S tom il“  — Poznań) — ’ A 
godz. i  F rąckow iakiem  
Poznań) —  4:45:41 godz. V« .®;c- 
nej p u n k ta c ji prow adzi Rze -nj- 
k i — 8:05:04.1 godz.. 2. Kom 0 ¡, 
czak (HCP) — 8:17:42 god“" l  
Vogt (Stom',1) — 8:18:53 S00' “ ' ^  
W yglenda (Ruch — Chorz° „ jif ,  
8:20:25 godz., 5. F rąckow iak i ^  
Poznań) —  3:23:47,5 godz. 03. ń
I I  etap ukończyło 21 zaw-ę d n ik 'óiV-

Ta cią zaśntsresu!S*¥
- Z B ia logrodu w y je c h a l i^ ,  pj V '

WeJ \o K
wieczorem  do T u rc ji 
słow iańscy, wyznaczę
go meczu tenisowego. ■ , - a_.

3

w ratnaćb
giyvvek o puchar

dzień .26(r ]oS*Îy

wadze p ió rkow e j 9 ^ i  
tu lu  Francuzem W  C (

d ru żyn y  w chodzi 
M itice m  na czele.

*  Wyznaczona na 
n ia  w alka bokserska 
E uropy w w
obrońcą ty tu łu  FrancuŁo»' h -  
mechonem i  m istrzem  vV 
regg io lim  nie do jdzie do ¿¡epo- . 
powodu odm ow y tego osta

*  A ng ie lsk i Zw ią?5i^,0weogłosił, że m iądzypanst\\o  A
kan ie  p iłka rsk ie  ręprezenW ^tK U - 
z H iszpanią nie do jdzie do

*  Tenisow y team
w  pierw szej rundzie  r o |„ f -  s ^ -  
puchar Davisa sP0,Jc’ .*e  d o , , » '  
caria . jes t ju ż  w  dredz 
tre ux . W skład druzy iU  ^  ct  
sk ie j wchodzą: A hm cd. " , ‘ger- 
oraz Mussain jako  men , t
rozpocznie się 30 kw ie tn  •

*  W dn iach 8 i  0, ?® jpsńs%  ! 
się w  T u ryn ie
mecz p ływ a ck i
W iocham i. W skład je P  y,
A u s tr ii wchodzą ci sa ,zec 
cy, k tó rz y  występowa 
S zw ajcarii.

Redaguje: Kolegium  Redakcyjne R edakcja , K a to w ice , u l. M łyńska 8, te l. 809-73. 305-78, 555-33. 311-84. R ękop isów  nadesłanych nie ż w ra i ię. — Przyjm ow anie  stron m ię d iy  godziną U —12 codzienn 
m in is t r a c ja  W y i t s w u ie tą :  Katow ice u l M łyńska 0. tel. 3 0 !-S». Prenumerata miesięczi, z odbiorem na miejscu w Katowicach 12!) zł - . z  p rm y łk ą  ępczt. 135 zł — z odńośzsnie.m do domu 170 zł PKD * p r uk: 
III-4950. D z ia ł  Ogłoszeń: Katow ice ul. 3 M aja 12, te l -308-74 — PKO Katow ice 111-4830 Zs  dssał ogłośjefi redakcja nie bierze odpowiedzialności. Wydawca: „C Ż VTEŁN1K'% Katow ice, ulica 3 Maj» J

Drukarnia Nr 9, Sp. Wyd- „G zyteinik” , Katowice, ul. 3 .Mais 12, tel 310-58.


